
Cena 50 gr Nakład 106923

CZY

Nr 225 (4245)Poznań, sobota 21 1X1957

Rozbudowa zaplecza
głównym motywem planu inwestycyjnego

Planowanie

Prezes Rady Ministrów — Jó- 
żef Cyrankiewicz wydał 17 bm. 
w salach Urzędu Rady Mini- 
strów przyjęcie na cześć Pre­
zesa Rady Ministrów Mongol­
skiej Republiki Ludowej — 
Jumżagijna Cedenbała i człon­
ków delegacji rządowej MRL. 
Na zdjęciu: prezes Rady Mini­
strów MRL — Jumżagijn Ce- 
denbał, I sekretarz KC PZPR 
.— Władysław Gomułka i pre­
zes Rady Ministrów Józef Cy­

rankiewicz.
CAF — fot. Baranowski

Poznańscy rzemieślnicy 
będą produkowali 
na eksport

(Inf. wl.)
Przedwczorajsze spotkanie 

poznańskich rzemieślnikóiw 
z p. Bałabanerm— dyrektorem 
wykonawczym Amerykańskiej 
Izby Handlowej dla handlu z 
Polską- zgromadziło ponad stu 
przedstawicieli miejscowego 
rzemiosła. Spotka ńu przewo­
dniczył Maksymilian Surma — 
wiceprezes Izby Rzemieślni­
czej.

Po informacji dyr. Bałabana 
o możliwościach eksportu wy­
robów polskiego przemysłu i 
rzemiosła do USA, wywiązała 
się żywa dyskusja. Uczestnicy 
spotkania deklarowali gotowość 
produkcji eksportowej m. in. 
wyrobów ze srebra, metalopla­
styki, instrumentów muzycz­
nych, artykułów cukierniczych 
i mebli. Dla zajęcia się technicz 
ną stroną eksportu wyrobów 
naszego rzemiosła zebrani do­
kooptowali do Komisji Ekono­
micznej przy Izbie Rzemieślni­
czej 12 osób." W skład Komisji 
wszedł m. in. prof. dr Siejak z 
Wyższej Szkoły Ekonomicznej.

(M)

0 30 procent więcej
lakeru
na szczęście w przemyśle

WROCŁAW (PAP)
O 30 proc, ma wzrosnąć zaopa­

trzenie rynku krajowego w poszu­
kiwane lakiery i farby. Stanie się 
to możliwe po uruchomieniu jesz­
cze w br. nowej dużej fabryki we 
Wrocławiu. Trwa tu już montaż 
zagranicznych maszyn i urządzeń. 
Fachowcy twierdzą, iż dzięki tej 
Inwestycji, wzrośnie nie tylko za­
opatrzenie w farby, ale i polep­
szy się ich jakość.

Nowy konkurent 
„Szarotki44

WROCŁAW (PAP)
Załoga Zakładów Radiowych 

„Diora“ w Dzierżoniowie zamie­
rza konkurować z Warszawskim1 
Zakładami im. Kasprzaka w pro­
dukcji radiowych odbiorników tu 
rystycznych. Biuro konstrukcyjne 
zakładów „Dlora‘‘ opracowuje o- 
becnie typ nowego bateryjnego od 
biomika turystycznego na tranzy­
storach. Według zamierzeń kon­
struktorów, nowy odbiornik pra­
cowałby na 6-voltowej baterii. 
„Tramp" - taką nazwę otrzyma 
konkurent „Szarotki" — będzie po 

siadał trzy zakresy fal.

Do końca roku 
akty nadania 
dla wszystkich 
gospodarstw

WARSZAWA (PAP)
Uregulowanie spraw własno­

ściowych, które stanowiły w 
minionym okresie najbardziej 
zaniedbaną dziedzinę naszego 
rolnictwa, przebiega zbyt po­
woli. W ciągu np. przeszło 7 
miesięcy br. rady narodowe 
wydały dopiero 27 tys. gospo­
darstwom akty nadania. Nadal 
więc ponad 53 tys. gospo­
darstw powstałych w wyniku 
reformy rolnej i osadnictwa 
aktów tych nie posiada.

Ministerstwo Rolnictwa za­
pewnia, że do końca tego roku 
wszystkie gospodarstwa otrzy­
mają te ważne dokumenty. 
Dotychczas pracownicy urzą­
dzeń rolnych przy radach na­
rodowych — jak twierdzi mi­
nisterstwo — przygotowywali 
głównie orzeczenia dla tych 
gospodarstw i obecnie nie po­
winno być trudności przy wy­
daniu pozostałym gospodarst­
wom aktów.

Prof. inż. J. Zaus - przewodniczącym 
Komitetu Społecznego PGL „Koziołki**

• Niemczech t. ł Hamburg 
Soiawactwo
u 165=52

(Inf. wł.)
W dniu 19 bm. odbyło się 

pierwsze, konstytucyjne po­
siedzenie Społecznego Komite­
tu Poznańskiej Gry Liczbowej 
„Koziołki**.  W toku obrad jed­
nomyślnie wybrano przewodni­
czącym Komitetu prof. inż. Ja­
na Zdusa, znanego działacza 
społecznego. Zastępcami prze­
wodniczącego Komitetu wybra­
no dyr. Drogomireckiego z 
NBP oraz wiceprzewodniczące­
go Prezydium Rady Narodo­
wej m. Poznania — Z. Wolnie- 
wicza. Sekretarzem Komitetu 
został mgr R. Baczyński (Za­
rząd Okręgu ZZ Pracowników 
Państwowych i Społecznych) z 
ramienia Komisji Porozumie­
wawczej Związków Zawodo­
wych w Poznaniu. W uzupeł­
nieniu naszego pierwszego ko­
munikatu sprzed kilku dni na­
leży dodać, że do Komitetu 
wszedł ponadto z ramienia Za­
kładów HCP ob. Porawski, 
przedstawiciel Rady Robotni­
czej przedsiębiorstwa.

Zasadniczym j jedynym punk 
tern obrad Komitetu, po ukon­
stytuowaniu się — były sprawy 
organizacyjne. Wyłoniono trzy 
komisje, a mian.’, finansowo- 
organizacyjną, podziału fundu­
szy i kontrolną. Pilnym zada­
niem pierwszej z komisji będzie 
opracowanie statutu Społeczne 
go Komitetu PGL „Koziołki**.

Ustalono, że Prezydium RN 
m. Poznania powoła z urzędu 
likwidatora wszystkich agend
b. Komitetu Budowy Parku 
Kultury, działającego m. in.

41 q pszenicy
z hektara

BYDGOSZCZ (PAP)
Spółdzielnia Produkcyjna Jezier

ki Kosztowskie w pow. Wyrzysk 
uzyskała w br. nie notowane do­
tychczas w okolicy zbiory pszeni­
cy ozimej. Jak wykazały ukończo 
ne już omłoty, z każdego ha plan­
tacji, liczącej 12 ha, otrzymano po 
41 q ziarna.

przez duże P

WIELKOPOLSKI
Rok XIII Wydanie AB

Fabryka łożysk tocznych w Ppznaniu X Obrabiarek 
w Jarocinie X Żarówek — w Pile

przemysłu ciężkiego na rok 1958
WARSZAWA (PAP)
Przez szereg ostatnich dni kolegium Ministerstwa Przemysłu 

Ciężkiego obradowało nad planem inwestycyjnym na 1958 rok. 
Ogólna suma pieniędzy przeznaczonych na budowę i rozbudowę 
zakładów w przyszłym roku, wyraża się cyfrą 5,5 mld. zł. Z tej 
sumy 425 min. zł przeznaczonych będzie na zakładowe budownic­
two mieszkaniowe. Jest to o 65 min. zł więcej niż w tym roku.

sla). Podobnie poważnie fi­
nansowane będą zakłady w 
Jełczu koło Wrocławia, gdzie 
rozpocząć ma się produkcja 
dużych autobusów. W Pile 
adaptowany będzie zakład, w 
którym — w najbliższych, la 
tach — uruchomi się produk­
cję żarówek.

Inwestycje w przemyśle ma 
szynowym będą miały przede 
wszystkim na celu rozbudo­
wę jego zaplecza, które — 
jak wiadomo — od lat jest 
nie wystarczające i nie speł­
nia roli zaopatrywania pod­
stawowych zakładów produk­
cyjnych w półfabrykaty i 
części. Rozpoeznie się budo­
wę fabryki łożysk tocznych 
w Poznaniu, a jednocześnie 
rozbudowywana będzie czyn­
na już fabryka łożysk w Kra­
śniku. W stosunku do roku 
bieżącego o 100 proc, wzro-

Sprawa Węgier 
na XII sesji OM

NOWY JORK (PAP)
Komisja Ogólna Zgromadze­

nia Ogólnego NZ postanowiła 
13 głosami przeciwko dwom 
(Związku Radzieckiego i Cze­
chosłowacji), wpisać tzw. kwe 
stię węgierską na porządek 
dzienny obrad obecnej sesji 
Zgromadzenia Ogólnego NZ.

przy współpracy biegłego księ­
gowego.

Posiedzenia Prezydium Ko­
mitetu odbywać się będą co ty­
dzień, natomiast posiedzenia 
plenarne Komitetu — co mie­
siąc. Prawdopodobnie w tychże 
odstępach czasu dokonywać się 
będzie rozdziału środków finan­
sowych, płynących z „Kozioł­
ków**.  (i)

Aleksander Sewruk
„sanuje
teatr olsztyński

(Inf. wl.)
Znany aktor Teatru Polskie­

go w Poznaniu, Aleksander Se­
wruk został — jak to już do­
nosiliśmy — dyrektorem teatru 
w Olsztynie. Godzi się wspom­
nieć, że Sewruk już w teatrze 
olsztyńskim pracował, zna wa­
runki pracy i możliwości tej 
placówki.

Jak się dowiadujemy obecnie, 
nowy dyrektor Teatru Jaracza 
w Olsztynie zabrał się ener­
gicznie do dzieła, przy czym je­
go ambicją jest — używając 
modnego określenia — podnie­
sienie rangi teatru stolicy War 
mii i Mazur. Wyrazem tego są 
między innymi zamierzenia re­
pertuarowe: „Cyd“ Corneille‘a 
w przekładzie Wyspiańskiego, 
„Mutter Courage**  Brechta, czy 
też „Krakowiacy i górale* ’ Bo­
gusławskiego. W rozpoczętym 
sezonie wydatnie poprawią się 
także warunki pracy zespołu 
objazdowego, którego działal­
ność na terenie Olsztyńskiego 
jest szczególnie .cenna. Zespół 
ten zostanie powiększony i o- 
trzyma do swej dyspozycji no­
wy tabor samochodowy oraz u- 
rządzenie uniezależniające wy­
stęp od... dopływu energii elek­
trycznej.

Dyrektor Sewruk projektuje 
zapoczątkowanie wymiany tea­
tralnej między Olsztynem a 
Wilnem, Kownem, Grodnem i 
Kaliningradem.

sną nakłady na przemysł ka­
blowy.

138 min. zł przeznaczono 
na rozbudowę zakładów od­
lewniczych. Zakończona zo­
stanie wreszcie budowa zakła 
du kuzienno-odlewniczego w 
FSO Lublin, będącego m. in. 
bazą dla przemysłu motory­
zacyjnego. Poza tym konty­
nuowana będzie budowa za­
kładu w Nowej Soli. Kilka mi 
lionów złotych przyznano za­
kładom „POMET*  w Pozna­
niu w celu rozwiązania trud­
ności technicznych przy pro­
dukcji odlewów wieikoseryj- 
nych.

Poważnie wzrastają, rów­
nież nakłady na rozwój prze­
mysłu obrabiarek. W Jaroci­
nie adaptowany zostanie du­
ży obiekt przemysłowy, a w 
Andrychowie i Elblągu wznie 
sione mają być nowe hale 
produkcyjne.

Przemysł okrętowy otrzy­
mał na inwestycje 85 min. zł, 
z których większość przezna­
czona jest na odbudowę stocz 
ni „Wulkan4* w Szczecinie.

Nastąpi dalszy rozwój na­
szej motoryzacji. Kosztem 72 
min. zł FSO w\ Starachowi­
cach przejdzie na produkcję 
samochodów „Star“ z silni­
kiem wysokoprężnym (Die-

Lepsze, ładniejsze
i wiecej

Projekty;
FSO na Żeraniu

WARSZAWA (PAP)
W bieżącym roku FSO Że­

rań — po raz pierwszy w swej 
kilkuletniej historii osiągnęła 
już znaczne zyski: 20 min. po­
nadplanowego zysku i około 
330 min- wpłat do Skarbu Pań 
stwa z tytułu różnicy pomię­
dzy ceną sprzedaży a ceną fa­
bryczną produkcji.

W przyszłym roku nastąpi 
dalszy wzrost produkcji — o 
około 35 proc, w stosunku do 
bież. roku. Spodziewane jest, 
iż w tym okresie FSO wypuści 
ok. 14 tys. samochodów. Jed­
nocześnie nastąpi znaczna mo 
dernizacja produkowanych 
„Warszaw”. Wozy te otrzyma­
ją m. In-: amortyzatory tele­
skopowe, nadbieg, kierownicę 
dwuramienną oraz zmienione 
zostaną różne szczegóły w ich 
wyglądzie zewnętrznym. W 
późniejszych latach — do ro­
ku 1961 nastąpi całkowita 
zmiana nadwozia „Warszawy”, 
co bedzie ostatnim etapem po­
przedzającym zmiany typu 
produkowanych samochodów.

Na razie 
sq tylko opony..

Zakłady Przemysłu Gumowego 
w Dębicy wyprodukowały pierw­
szą serię opon do budowanych o- 
hecnie polskich skuterów „Osa“ 
oraz małolitrażowych samocho­
dów „Mikrus" i „Meduza". Opo­
ny te zostały przekazane produ­
centom tych — rodzących się z tru 
dem — pojazdów. O ile próby wy- 
padną pomyślnie, Dębica wypuści 
jeszcze w br. łącznie ok. 1800 
sztuk tego typu opon. (PAP)

Delegacja 
partyzantów 
jugosłowiańskich 
w Warszawie

WARSZAWA (PAP)
19 bm. przybyła do Warsza­

wy z rewizytą na zaproszenie 
Związku Bojowników o Wol­
ność i Demokrację delegacja 
jugosłowiańskiego Związku U- 
czestników wojny Narodowo- 
Wyzwoleńczej. Na czele dele­
gacji stoi Ugljesa Danilovic — 
członek KC Związku Komuni­
stów Jugosławii.

Goście jugosłowiańscy w cza­
sie swego dwutygodniowego 
pobytu w Polsce spotkają się z
uczestnikami polskiego 
oporu.

ruchu

500 000 zł zysku

Stal zastąpi drewno
GDAŃSK (PAP)
W gdańskiej stoczni remon­

towej przystąpiono do monta­
żu kadłuba pierwszego stalo­
wego superkutra rybackiego 
typu B-25. Dotychczas nasze 
stocznie budowały superkutry 
z drzewa. Przystąpienie do 
budowy superkutrów stalo­
wych przyniesie poważne o- 
szczędności gospodarcze, gdyż 
koszt ich budowy jest o ćwierć 
miliona zł mniejszy od jedno­
stek tego samego typu o kadłu 
bie drewnianym.

Chór zbiorowy z Westfalii 
genta głównego —

ZWIĄZEK POLAKÓW 
..ZGODA"

Serdeczni, M opublil£OBBnŁ, rtarani,.

Z listu, którego początek przedstawia nasza klisza, do­
wiadujemy się, że chór Związku Polaków „Zgoda" prze­
prowadza obecnie ostatnie próby przygotowawcze przed 
wyjazdem do Poznania, gdzie weźmie udział w Festiwalu 
Chórów Polskich. Nasi rodacy przybędą do Poznania 
z Bochum, w dniu 26 bm. o godz. 2 nad ranem. Przed 
spotkaniem w kraju przesyłają serdeczne pozdrowienia 

wszystkim miłośnikom pieśni.

Wyjazd 
delegacji WP 

do Chin
WARSZAWA (PAP)
Na zaproszenie ministra o- 

brony narodowej Chińskiej Re 
publiki Ludowej — marszałka 
Peng Teh-huai’a, udała się 19 
bm. do Chin delegacja Wojska 
Polskiego z ministrem obrony

gen. broninarodowej
Marianeni Spychalskim na 
czele.

Ministrowi obrony narodo­
wej towarzyszą: z-ca szefa 
sztabu generalnego W. P. — 
gen. dyw. Zygmunt Duszyński, 
d-ca wojsk lotniczych — gen. 
bryg. Jan Frey-Bielecki, d-Ca 
Pomorskiego Okręgu Wojsko­
wego — gen. bryg- Zygmunt 
Huszcza, z-ca szefa Głównego 
Zarządu Politycznego W. P. — 
płk. Bronisław Bednarz oraz 
gen. bryg. Jan Drzewiecki 1 
ppłk. Kurinia ze Sztabu Gene­
ralnego W. P. ’

Odznaczenie
lotników wojskowych

WARSZAWA (PAP)
Za wzorowe wykonywanie 

zadań w służbie wojskowej 
Rada Państwa przyznała od­
znaczenia państwowe 40 ofice­
rom wojsk lotniczych.

Krzyże komandorskie orderu 
odrodzenia Polski otrzymali: 
płk. Krepski i płk. Jagiełło.

Wśród 18 oficerów, którym 
przyznano Złote' krzyże zasługi 
spotykamy m. in. nazwiska 
kpt. Dębowskiego i kpt. Dulli.

Jedną z nielicznych kobiet 
pełniących służbę w lotnictwie 
jest kpt. Zofia Andrychowska. 
Otrzymała ona wraz z 20 in­
nymi lotnikami srebrny krzyż 
zasługi.

Jeszcze w 5-latce

Projekt budowy 
stacji krwiodawstwa 
w Poznaniu

WARSZAWA (PAP)
W szpitalach naszych zda­

rzają się okresowo niedobory
krwi, 
proc, 
nia.

wynoszące nieraz 75 
ogólnego zapotrzebowa-

Tym zagadnieniom była po­
święcona konferencja prasowa, 
która odbyła się w Minister­
stwie Zdrowia 19 bm.

Celem poprawy sytuacji Mi­
nisterstwo Zdrowia projektuje 
w planie 5-letnim wydatko­
wanie ok. 34 min. zł na roz­
wój krwiodawstwa. Pozwoli to 
na budowę nowych stacji 
krwiodawczych, które powsta­
ną m. in. w Łodzi, Szczecinie, 
Bydgoszczy, Poznaniu i w War 
szawie. W najbliższym czasie 
zamierza się sprowadzić z za­
granicy nowoczesne aparaty 
plastikowe, służące do trans­
fuzji krwi.

i Nadrenii pod batutą dyry- 
Romana Kaczmarka.

*ochum,* m. 12 wrieJnia 1957r-.

Redakcja
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W CZWARTEK rozpoczęły się 
tew. jesienne manewry NATO — 
największe od 1953 r. Manewry 
obejmują kilka wielkich operacji 
z udziałem wielu tysięcy żołnie­
rzy, kilkuset samolotów, okrętów 
i łodzi podwodnych.

Dwunasta debata
Narodów Zjednoczonych

Pierwsze punkty porzqdku dziennego
MINISTERSTWO OBRONY NRF 

podało oficjalnie do wiadomości, 
że w’ dniach od 23 września do 12 
października br. w Niemczech za 
chodnich odbędą się pierwsze je­
sienne manewry Bundeswehry.

UCZENI RADZIECCY wysłali na 
specjalnej rakiecie na około 200 km 
w górę kilka zwierząt w celu zba 
dania wpływu promieni kosmicz­
nych na żyw’e organizmy.

PRZEMYSŁOWIEC ZACHOD- 
NIO-NIEMIECKI — ALFRED 
KRUPP, przybył w środę do Ka­
nady. Celem jego wizyty jest prze 
prowadzenie rozmów z przedsta­
wicielami wielkiego przemysłu ka 
nadyjskiego w sprawie dostawy 
rudj’ żelaznej dla koncernów me­
talurgicznych w Zagłębiu Ruhry.

W STOLICY SYJAMU rozpacze 
ta się konferencja wojskowa kra­
jów, należących do paktu połud­
niowo-wschodniej Azji — SEATO.

KOMPOZYTOR RADZIECKI — 
Dymitr Szostakowicz, zakończył 
prace nad XI symfonią. Utwór po 
święcony jest rewolucyjnym wy­
darzeniom 1905 roku. Do symfonii 
Szostakowicz wplótł melodie sta­
rych pieśni rewolucyjnych, a m. 
tn.: „Warszawianki”.

STAN ZDROWIA króla Norwe­
gi — Haakona VII uległ poważ­
nemu pogorszeniu. Dziennik 
ly Mail“ informuje, że życie 
la jest zagrożone.

Król Haakon VII skończył 
dawno 85 lat, a wstąpił na 
norweski w 1905 r.

„Dal 
kró-

nie- 
tron

NORZY JORK (PAP)
W dniu 18 bm„ — na posiedzeniu komisji ogólnej Orga 

nizacji Narodów Zjednoczonych toczyła się ożywiona dys­
kusja nad porządkiem dziennym XII sesji Zgromadzenia 
Ogólnego NZ.

Wiceprezydent hidii

Chiny Ludowe 
powinny być 
członkiem ONZ

PEK1N (PAP)
Wiceprezydent Indii — Rad- 

hakrisznan, przemawiał 19 bm. 
na rozszerzonej sesji stałego 
Komitetu Ogólnochińskiego 
Zgromadzenia Przedstawicieli 
Ludowych, na której obecnych 
było również wielu członków 
rządu ChRL.

Radhakrisznan stwierdził na 
wstępie, że „ONZ jest organi­
zacją nie funkcjonującą w 
sposób właściwy z różnych 
przyczyn, a przede wszystkim 
dlatego, że nie wszystkie na­
rody świata są w niej repre­
zentowane”.

„Naszą nadzieją, naszym 
pragnieniem i ambicją jest, by 
wielki naród chiński przyjęty 
został na członka ONZ — po­
wiedział Radhakrisznan. Wła­
śnie dlatego, że Chiny nie by­
ły członkiem ONZ, konferen­
cja w sprawie Indochin nie od 
była się pod protektoratem tej 
organizacji, obniżając jej zna­
czenie, prestiż i wpływy.

Pierwszy zabrał głos delegat 
Grecji, minister spraw zagra­
nicznych Avoroff, który do­
magał się umieszczenia na po­
rządku dziennym sesji sprawy 
Cypru.

Delegat W. Brytanii, mini-

parli go delegaci ZSRR i Cej­
lonu.

Komisja uchwaliła wniosek 
Indonezji 7 głosami.

Na porządku dziennym umie 
szczono również wniosek Indii 
i Pakistanu w sprawie dyskry­
minacji rasowej w Unii Po­
łudniowo Afrykańskiej.

Si

ster 
wił 
pru

Selvyn Lloyd — sprzeci- 
się stawianiu sprawy Cy­

na porządku dziennym
XII sesji Zgromadzenia Ogólne 
go NZ twierdząc, że jest to we­
wnętrzna sprawa imperium 
brytyjskiego. Stanowisko Sel- 
vyn, Lloyda poparli przedsta­
wiciel Francji i przedstawiciel 
Turcji.

Przedstawiciel Związku Ra­
dzieckiego domagał się, umie- 
szcze_nia wniosku Grecji na po­
rządku dziennym.

Z kolei zabrał głos delegat 
Norwegii, który oświadczył, iż
aprobuje włączenie sprawy

Po podpisaniu deklaracji 

polsko-jugosłowiańskiej
BONN (PAP)
Deklaracja belgradzka wy­

wołała w NRF silne wrażenie. 
Dzienniki komentują przede 
wszystkim potwierdzone w de­
klaracji uznanie granicy Odra 
—Nysa za ostateczną. Prasa za- 
chodnio-niemiecka ogłasza na 
czołowych miejscach wiadomo­
ści agencyjne poświęcone de­
klaracji. Dziennik „General- 
^nzeiger” pisze m. in.: „Nie­
przyjazna postawa Tito (uzna­
nie granicy Odra—Nysa — 
Red.) wskazuje, jak wielkie są 
trudności, wobec których sta­
nęła wschodnia polityka NRF-..

CO SŁYCHAĆ U PIĘCIORACZKÓW 
KANADYJSKICH

Komfortowa

Cypru do porządku dziennego, 
jednakże nie w takim sformu­
łowaniu, jak przedstawił to 
delegat grecki.

Wniosek Norwegii uchwalo­
no 11 głosami przy 4 wstrzy­
mujących się (Związek Ra­
dziecki, Czechosłowacja, W. 
Brytania i Francja). Następnie 
komisja jednomyślnie włączy­
ła do porządku dziennego spra 
W£ Algeru, przedłożoną przez 
21 krajów Afryki i Azji.

Szef delegacji indonezyjskiej 
wystąpił z propozycją umiesz­
czenia na porządku dziennym 
sprawy Irianu zachodniego. Po

CDU atakuje
socjaldemokratów 
niemieckich

Zdaniem dziennika, konieczne 
jest uprawianie przez rząd 
NRF bardziej aktywnej poli­
tyki wobec krajów Europy 
wschodniej. ,,Warszawa, Praga, 
Bukareszt ' — stwierdza „Ge­
neral Anzeiger” — oto miasta, 
z których uzyskujemy informa 
cje z drugiej ręki, a należy pa­
miętać, że również i tam za­
padają decyzje, dotyczące 
naszych granic i naszego 
zjednoczenia- Panuje ogól­
ne przekonanie, że w dzie­
dzinie polityki wschodniej 
Adenauer nie wykazał takich 
talentów, jakich dowody zło­
żył w swojej polityce wobec 
Zachodu...’1

Dziennik podkreśla, że Tito 
naraził stosunki Jugosławii z 
NRF na poważne trudności 
mimo „ostrzeżenia dyploma­
tycznego z ubiegłego tygodnia”

Belgradzki korespondent za-

RYBACY PROTESTUJ A 
PRZEĆIW KO Ć WICZENIOM 

LOTNICTWA NATO NA 
WYBRZEŻU NIEMIECKIM

Niemiecka flota rybacka, zło­
żona z 20 kutrów udała się. w 
rejs protestacyjny z odcinka 
wybrzeża Morza. Północnego 
między Łabą a Wezerą do ła­
wicy piaskowej Wielki Knecht- 
sand, żądając zaprzestania 
przeprowadzanych tam od lat 
przez lotnictwo NATO zrzutów 

bomb.
Demonstrację urządzono w 
związku z wygaśnięciem w dniu 
9 bm. umowy między rządami 
Anglii i NRF' o dokonyicaniu 
ćwiczebnych zrzutów bomb na 

tym terenie.
Na zdjęciu: uczestnicy demon­
stracji. W głębi — kutry go- 
toice do wyruszenia w morze.

Fot. — CAF

Po zamachu stanu

Rząd oficerów 
w Syjamie

LONDYN (PAP)
Agencja Reutera donosi, że

b. premier Syjamu — marsza­
łek Pibul Songgram, przybył 
ao _Kambodży, której rząd u- 
dzielił mu azylu politycznego.

Marszałek Songgram zatrzy 
mał się w miejscowości Lam 
Dam w pobliżu granicy kam- 
bodżańsko-syjamskiej. Wraz z 
nim do Kambodży przybyli —

BERLIN (PAP)
Dziennik „Neues Deutsch- 

land” donosi z Bonn, że w pa­
rę dni po wyborach adenaue- 
rowska CDU wszczęła atak na 
szeroką skalę przeciwko tym 
rządom krajów zachodnio-nie- 
mieckich, w których zasiadają 
przedstawiciele SPD. W Ba­
warii przewodniczący CSU 
(miejscowa odmiana CDU) 
Seidel zażądał ustąpienia ba­
warskiego rządu koalicyjnego. 
Oświadczył on. że premier ba­
warski Heegner (SPD) powi­
nien zastanowić się dzisiaj, 
czy kierowana przezeń koali­
cja ma jeszcze rację bytu. 
Również w Hesji przedstawi­
ciele CDU domagają się ustą­
pienia dotychczasowego rządu 
krajowego SPD i BHE. Ich 
zdaniem władze w tym kraju 
powinien objąć nowy rząd CDU 
W Nadrenii - Westfalii CDU 
w porozumieniu z FDP mon­
tuje nową koalicję, aby wyeli­
minować socjaldemokratów.

chodnio - niemieckiej 
DPA — Brell, pisze 
„Jeśli chodzi o 
na Odrze i Nysie, 
czekiwania Gomułki

agencji 
m. in.: 
granicę
to o- 
zosta-

ły w pełni urzeczywistnione... 
Gomułka mógł powrócić do 
domu z świadomością, że Ju­
gosławia uznaje za ostateczną 
granicę na Odrze i Nysie, gra­
nicę uznaną również przez 
NRD.

„Już od dłuższego czasu — 
kontynuuje korespondent — 
Jugosławia podkreśla istnienie 
dwóch państw niemieckich 
Nową jednak rzeczą jest fakt, 
że to stanowisko Belgradu 
znalazło potwierdzenie w mię­
dzynarodowym dokumencie.

Wizyta 
radzieckich okrętów 
w Syrii

MOSKWA (PAP)
Jak podaje agencja TASS, n* 

zaproszenie rządu syryjskiego 
wkrótce przybędzie z wizytą przy 
jaźni do portu syryjskiego Lata- 
kia, eskadra radzieckich okrętów 
wojennych, w skład której wcho­
dzą: krążownik „Żaanow” i nisz­
czyciel „Swobodny]”.

jego sekretarz i dowódca 
gwardii przybocznej-

jego

Zmora
grypy azjatyckiej

Wojska tureckie
u granic Syrii

KAIR (PAP)
Jak donoszą z Damaszku, 

odbyło się tam posiedzenie 
rządu Syrii, na którym oma-
wiano sprawę 
wojsk tureckich 
syryjskiej.

Prasa syryjska

koncentracji 
na granicy

twierdzi, że

„dekawka“
na wystawie w NRF

BONN (PAP)
We Frankfurcie n. Menem zo­

stała otwarta w czwartek między­
narodowa wystawa przemysłu sa­
mochodowego. Bierze w niej u- 
dział 628 firm z Niemiec i zza gra­
nicy.

Jednym z ciekawszych ekspona­
tów wystawy jest wykonana przez 
z&chodnio-niemiecką firmę „Auto- 
Union“ z Ungelstadt, mała „de- 
kawka”, która, jak twierdzi pro­
ducent, różni się od dotychczas 
produkowanych samochodów ma­
łolitrażowym komfortowym wyko­
naniem oraz niektórymi szczegó­
łami technicznymi. Wóz wyposa­
żony jest w 2-cylindrowy silnik 
dwusuwowy — chłodzony wodą, o 
pojemności 660 ccm. o sile 30 km.

Dwie siostry Cecde i Ynonne 
Dionne otrzymały niedawno 
dyplom pielęgniarek w szpitalu 
Notre Damę de TEsperange w 

Montrealu.
Na zdjęciu: Cecile Dionne i 
jej narzeczony opuszczają szpi­
tal po uroczystości wręczenia 

dyplomów.
Fot. — CAF

PARYŻ (PAP)
Jak donosi z Bangkoku

Za cztery tygodnie 
wybór 
kanclerza NRF

8-
gencja France Presse, wyżsi 
oficerowie armii syjamskiej 
przedstawili w czwartek kró­
lowi listę członków nowego rzą 
du. Nowy rząd ma być za­
twierdzony przez kadłubowe 
„tymczasowe zgromadzenie na 
rodowe”, składające się ze 123 
posłów, mianowanych przez 
króla.

BONN (PAP)
Rzecznik rządu bońskiego o-

świadczył po zakończeniu po­
siedzenia rządu, które odbyło 
się w środę, że dotychczaso­
wy gabinet urzędować jeszcze 
będzie cztery tygodnie, aż do 
wyboru kanclerza NRF.

Rzecznik zakomunikował, że 
przed utworzeniem nowego 
rządu, Adenauer nie ma za­
miaru udać się na urlop.

LONDYN (PAP)
Epidemia grypy azjatyckiej roz 

przestrzenia się w Europie 1 A- 
meryce. W USA największą ilość 
zachorowań zanotowano w Sta­
nach: Texas (50.000) i Mississippi 
(24.000).

W HOLANDII na grypę choruje 
najwięcej dzieci i młodzieży szkol 
nej. 5 tys. mieszkańców Amster­
damu i jego okolic leży w łóżku. 
W najgęściej zaludnionych ośrod­
kach BELGII zamknięto wszyst­
kie szkoły.

Nielepiej wygląda sytuacja w 
WIEDNIU.

W ANGLII grypa szerzy się w 
północnych okręgach przemysło­
wych. gdzie zanotowano 60 tys. 
wypadków zachorowań.

Grypa zatacza coraz szerszy 
krąg w NIEMCZECH ZACHOD­
NICH. W Dusseldorfie zmarły już 
1 osoby. W Essen choruje na gry­
pę 13 tys. dzieci.

na granicy turecko - syryjskiej 
skoncentrowanych jest 9 dy­
wizji tureckich. ,

Samochód osiąga szybkość 110 
na godzinę.

k.m

Serbsko-łużycka
opera narodowa w NRD

BERLIN (PAP)
Opera w Cottbus wystawi 

niebawem pierwszą w historii 
operę narodową. Serbów Łu­
życkich pod tytułem „Jansu- 
szka”. Tematem jej jest jedno 
z powstań chłopskich. Opera 
jest dziełem młodego kompozy 
tora z Cottbus Dietera Nówki.

Nr 225 Str. 2

11(2
.ŚWCdtl „Kosztowne bumerangi44

Nie ma dnia, aby światowe agencje pra­
sowe nie zasygnalizowały nam jakie­

goś nowego wynalazku w dziedzinie „pie­
kielnych maszyn”, przeznaczonych do mniej 
lub bardziej masowego uśmiercania ludzi. 
Dreszcz przerażenia przenika człowieka, 
gdy czyta o tych wszystkich „ulepszonych” 
pociskach zdalnie kierowanych, różnych 
„Nikeach”, „Matadorach”, super - pociskach 
balistycznych itp. urządzenia, które według 
zapewnień „specjalistów” potrafią wznieść 
się w przestrzeń niemal międzyplanetarną, 
a stamtąd spaść prościuteńko na głowy nie­
szczęsnych mieszkańców upatrzonego na za-
gladę miasta,

Ale „nie bójta się 
pewien mój dzielny 
pod Monte Cassino, 
w prasie wiadomość,

ludzie” — jak mawiał 
kolega podczas bitwy 
Ostatnio przeczytałem 
która wzbudziła we

mnie otuchę i tą otuchą chcę się z czytelni­
kami podzielić.

Zyje na święcie czterdziestoletni Francuz, 
Maurice Dagbert, będący fenomenem mate­
matycznym. Najzawilsze zadania matema­
tyczne rozwiązuje błyskawicznie i bez błę­
du. Niedawno Dagbert został „wyzwany” na 
osobliwe współzawodnictwo — z elektrono­
wym mózgiem. Przed ekranem telewizyj­
nym zadano równocześnie Daghertowi 1 
„mózgowi elektronowemu” to samo zada-

nie: obliczenie pierwiastka czwartego stop­
nia pewnej liczby. Dagbert nie tylko roz­
wiązał zadanie o osiem sekund szybciej, 
ale zrobił to b e z b łę d n i e, podczas gdy 
„mózg elektronowy” dał odpowiedź fałszy­
wą!

Otóż ten właśnie wypadek przywrócił ml 
przyrodzony optymizm życiowy. Wiemy 
przecież, że maszyny elektronowe stanowią 
obecnie podstawę wszystkich tych piekiel­
nych pocisków zdalnie kierowanych, o któ­
re toczy się zacięty wyścig między sztaba­
mi wojskowymi mocarstw. Najmniejszy 
błąd w „pracy” takiego mechanizmu powo­
duje, że wystrzelony pocisk zamiast trafić 
do wyznaczonego celu, spada gdzie sobie 
chce — choćby na głowy tych, którzy go 
wystrzelili. Ze tak jest rzeczywiście — do­
wodzi praktyka.

W numerze 37 „Nowej Kultury” Melchior 
Wańkowicz na marginesie „Sprawy pułkow­
nika Nickersona” podaje następujący wykaz 
pocisków zdalnie kierowanych, które za­
wiodły sztaby wojskowe USA:

Marynarka straciła co najmniej trzy kle- 
runkowce „Regulus” (podobno stracony zo­
stał kontakt radiowy i kierunkowce albo 
rozpadły się w locie, albo wylądowały w ja­
kiejś dżungli czy oceanie). Podobno też In-

ny kierunkowiec o nieujawnionej nazwie ! 
urwał się spod kontroli.

Armia straciła co najmniej jeden kierun- I 
kowiec „Redstone”, kilka „Jupiterów”, je- ; 
den ulepszony niemiecki „V-2”. Lotnictwo ! 
straciło w nieudanych próbach co najmniej ; 
pięć „Snarków”, jednego „Matadora”, kil- ! 
ka „Thor”. „Snarki” pono zboczyły z kur- “ 
su na parę tysięcy mil — pisze Wańkowicz. I

Pierwotni murzyńscy myśliwi wynaleźli ; 
przyrząd składający się ze zwyczajnego ka- • 
wałka odpowiednio wygiętego drzewa, który I 
ma osobliwą właściwość: rzucony przez my- • 
śliwego w upatrzoną ofiąrę, jeśli nie trafi ! 
do celu — zatacza luk i Zwraca do myśliwe- ; 
go. Ta przemyślna broń nazywa się bu-! 
m e r a n g. Ale najwybitniejsi konstrukto- ; 
rzy ludobójczych „kleninkowców/ nie po- ; 
trafili za miliardy dolarów zbudować poci- • 
sku, o którym mogliby powiedzieć z całą ’ 
pewnością, że nie będzie b u m e r a n- ! 
g i e m.

Doświadczenie z Francuzem Dagbertem ! 
wskazuje, że żaden „mózg elektronowi”’ nie ; 
potrafi sprostać człowiekowi. Dlatego też ! 
nie wierzę w „robota” — natomiast 5

A więc — „nie bójta się ludzie!” Sursum ■ 
corda!

J. WIN.

Nowy przewodniczący 
brytyjskich 
konserwatystów

LONDYN (PAP).
Podano oficjalnie do wiadomo­

ści, że lord Hailsham został mia­
nowany przewodniczącym brytyj­
skiej Partii Konserwatywnej. Do­
tychczasowy przewodniczący, Oli- 
ver Poole, objął stanowisko wice­
przewodniczącego.

Jak wiadomo, lord Hailsham zo­
stał przed kilku dniami mianowa­
ny przewodniczącym Tajnej Racy 
— co odpowiada w przybliżeniu 
stanowisku wicepremiera. Przed 
objęciem tego stanowiska, Hails­
ham był ministrem oświaty.

Wielka Brytania
ratuje się

LONDYN (PAP)
Bank Anglii podniósł o -r'c 

(do 7%) stopę dyskontową.
Agencja Reutera, komentu­

jąc to posunięcie stwierdza, żs 
jest to tylko zapowiedź nowe] 
serii kroków, które mają z®' 
pobiec inflacji i wzmocnić war 
tość funta szterlinga- Obecna 
stopa dyskontowa jest najwyż 
szą od 1920 roku.

Rzecznik banku Anglii O" 
świadczył, żę posunięcie to 
tłumaczyć należy „szczególny 
mi okolicznościami”. Nowe 
rządzenie świadczy o tym. iż 
rząd zdecydowany jest za 
wszelką cenę utrzymać war­
tość funta.



MANEWRY JESIENNE . Abecadło gospodarowania

wykazały
wartość bojową naszego wojska
wry wojskowe. Manewry te. przewidziane w planie wy­
szkolenia wojsk, stanowiły podsumowanie wyników minio- 
nego roku szkoknmwego i sprawdzian gotowości bojowej

a UnZe przyda^n°ści sprzętu i słuszności 
pogłąuow teoretycznych na prowadzenie współczesnych dzia­
łań bojowych. Jak wiadomo bowiem, w czasie manewrów 
istnieje możliwość stworzenia warunków najbardziej zbli­
żonych do rzeczywistego obrazu pola walki, stanowią więc 
one najwyższą i najbardziej efektywną formę szkolenia wojsk

Tegoroczne manewry je­
sienne przeprowadzone były 
metodą ćwiczeń dwustronnych. 
Wzięły w nich udział jedno­
stki wszystkich rodzajów sił 
zbrojnych — woJsk lądowych, 
lotnictwa, marynarki woJen- 
nej a także oddziały KBW. 
Działania wojsk prowadzone 
były zgodnie z zasadami wal­
ki toczonej przy obustronnym 
stosowaniu nowoczesnych bro­
ni, w tym broni atomowej. 
W czasie ćwiczeń przeprowa­
dzono również strzelanie a- 
munlcją bojową oraz ostre 
bombardowanie lotnicze. W 
toku manewrów zwrócono du­
żą uwagę na umiejętne współ­
działanie wszystkich rodzajów 
sił zbrojnych w prowadzonej 
ich wspólnym wysiłkiem kom 
binowanej operacji, na wy- 
sokie tempo i sprawność dzia­
łań, na wsparcie wojsk lądo­
wych na polu walki przez

kcie warszawskim oraz przed­
stawicieli armii sojuszni­
czych i zaprzyjaźnionych.

Podsumowując wyniki ma­
newrów minister Obrony Na­
rodowej gen. broni Marian 
^P5’chalski ocenił je pozyty­
wnie. Podkreślając, że zbliża-

Planowanie przez duże P
Foliały są potężne, okładki 

przybrudzone nieco, pośrodku 
widnieje czterojęzyczny na­
pis: „Studium Planu krajo­
wego — Główny Urząd Pla­
nawania Przestrzennego
1346". Arcyciekawa treść wy­
dawnictwa składa się z setek 
map, wykresów, plansz, któ­
rych opracowanie musiały 
poprzedzać głębokie studia. 
Niewątpliwie owe „Studium"

dy, gdy będziemy mieli pla­
ny zagospodarowania prze­
strzennego naszych 150 miej 
scowości w Wielkopolsce o 
charakterze miejskim — za­
dania następnego planu 5-lei. 
niego będzie można „dopaso­
wać" do naszych potrzeb i 
możliwości jak najbardziej 
realnie.

ooraco-wiązało się ściśle z _____  
wanym podówczas planem 
3-letnim. Ocalałe (przed
„zwózką" do PKPG) egzem­
plarze pieczołowicie przecho­
wuje się w gmachu Prezy­
dium WRN.

Planowanie przestrzenne

lotnictwo 
sowanie 
wodnych 
czesnego 
wego, na

odrzutowe, na for- 
szerokich przeszkód 
przy użyciu nowo- 
sprzętu przeprawo- 

osłonę przeciwlot-
niczą wojsk i sprawność sy­
stemu zaopatrywania walczą­
cych oddziałów.

Przebieg manewrów wska­
zuje na to, że ich zasadnicze 
cele, zarówno szkoleniowe jak 
i doświadczalne zostały osią­
gnięte. Manewry dostarczyły 
jednostkom naszego wojska 
dalszej praktyki w prowadze­
niu działań 'charakterystycz­
nych dla współczesnej wojny. 
Wykazały one wzrost pozio­
mu wyszkolenia i sprawności 
bojowej Wojska Polskiego i do 
starczyły dowodów, że jest ono 
zdolne do wykonania zadań 
obrony socjalistycznej Ojczy­
zny, do wykonania zadań wy­
nikających dlań z uczestni­
ctwa naszego państwa w pa­
kcie warszawskim. Jednocze­
śnie manewry umożliwiły skon 
frontowanie z praktyką nie­
których założeń teoretycznych
i zasad walki, ustalenie na tej - 
podstawie ich słuszności i 
przydatności. Manewry do­
starczyły wiele doświadczeń i 
wniosków, które pozwalają na 
wytyczenie dalszych kierun­
ków pracy nad doskonaleniem 
gotowości bojow7ej naszych 
sił zbrojnych.

Przebieg manewrów wy­
kazał godną wysokiego u- 
znania postawę naszego żoł­
nierza, jego ideowość, za­
pal, ofiarność i zdyscyplino­
wanie, dużą wytrzymałość 
fizyczną i odporność na tru­
dne warunki życia w polu, na 
chłód i deszcz. Podkreślić 
przy tym należy, że powo-

(regionalne) skończyło się u 
nas w’ 1949 roku. Wtedy to m. 
in. zamknięto na cztery spu­
sty dyrekcje planowania re­
gionalnego (również w Poz­
naniu), a w ogóle oficjalnie 
tę dziedzinę twórczej pracy 
opatrzono etykietką z lako­
nicznym napisem: zbędne.

Tak to doprowadziło się do 
zahamowania planowania re 
gionalnego, tej podstawowej 
pracy dla wytyczania nie tyl
ko ekonomicznych, ale 
litycznych celów.

A przecież nie mogą 
grę wchodzić takie czy

i po-

tu w 
inne

ambicje, „wyższość" „urba­
nistów" nad „ekonomistami" 
czy na odwrót; jest oczywi­
ste. że jedni i drudzy są nie­
zbędni naszej gospodarce, na 
szemu społeczeństwu, o któ­
rego dobro, a nie o co in­
nego, chodzi.

Powstał niedawno Zakład 
Planów Perspektywicznych, 
przy Wojewódzkiej Komisji 
Planowania Gospodarczego i 
choć jest to placówka plano­
wania ekonomicznego, a nie 
regionalnego — należy po­
witać jej zorganizowanie jak 
najprzychylniej i domagać 
się jej rozwoju. Rada Mini-

Widziałem (pierwsze w kra 
ju) dzieło bydgoskich urba­
nistów z tamtejszego Woje­
wódzkiego Zarządu Architek­
toniczno-Budowlanego: plan 
regionalny powiatu szubiń­
skiego, sporządzony przez 
nich z braku specjalnej pra­
cowni tego typu planów. 
Trzydzieści parę plansz daje 
obraz i określa współzależ­
ność zaludnienia, zalesienia, 
gleb, układu komunikacyjne­
go, zasięgu szkół, stanu wód, 
potrzeb elektryfikacyjnych, 
itp. Jasne, że plan jednego 
powiatu, wyrwany z organiz­
mu województwa, części kra­
ju — jest zerem i rozpatry­
wany jako taki być nie może. 
Rzecz w tym, aby każdy po­
wiat opracować i... z układan 
ki tej uzyskać prawdziwy 
obraz województwa, obraz 
regionu, kraju (np. Wiel 
kopolskl w granicach niead- 
ministracyjnych).

Są to niełatwe zadania, 
które trzeba podjąć, co zresz 
tą wynika z odpowiednich 
enuncjacji Rady Ministrów, 
w których mowa, iż zada­
niem architektów jest m. in. 
stwarzanie najlepszych wa-
runków kolektywnego współ­
życia. Mówiąc po prostu: pla 
ny urbanistyczne jako bilan­
se możliwości i potrzeb te­
renu — muszą stać się h a r- 
m o n o g r a m e m działał 
n o ś c i rad narodo­
wych.

Istnieje w naszym woje­
wództwie zagadnienie kapitał 
ne, zagadnienie najwyższejstrów uchwaliła reorganiza­

cję i rozbudowę służby archi . któ właśni
tektomczno-budowlanej w rang1’ Ktore ^asn-

ZASADZKA
Fot. — CAF

jący się nowy rok szkoleniowy 
będzie 15 rokiem istnienia 
Ludowego Wojska Polskiego, 
gen. Spychalski wezwał wszyst 
kich żołnierzy Wojska Pol­
skiego do uczczenia tej ro­
cznicy nowymi osiągnięciami 
w wyszkoleniu, w umacnia­
niu gotowości naszej armii, 
do obrony Ojczyzny i socja­
listycznych zdobyczy narodu

powiatach, dzięki czemu naj­
prawdopodobniej uda się re­
jonowe plany zagospodaro­
wania przestrzennego cpraco 
wywać na miejscu. Uchwały, 
jakie podejmie niewątpliwie 
w dniach 24—25 bm. Woje­
wódzka Rada Narodowa — 
pomogą także w przyspiesze­
niu prac naszych urbanistów.

Dlatego tym bardziej „bi­
ja się" oni o przyznanie na­
leżytej rangi w naszym ży­
ciu „regionalistom"; w opar­
ciu o ich bowiem ogólne
opracowania. sporządzają

polskiego. (PAP)

urbaniści opracowania, szcze­
gółowe dla miast, osiedli, re 

i jonów. A przecież tylko wte-

łani na ćwiczenia 
ści nie ustępowali 
względem swym 
pełniącym służbę

rezerwi- 
pod tym 
kolegom 
zasadni-

czą i odznaczali się wyjątko­
wą sumiennością w wypeł­
nianiu obowiązków żołnier­
skich.
W czasie manewrów jed­

nostki wojskowe utrzymywały 
jak najżywszy kontakt z mie­
szkańcami województw ob­
jętych działaniami wojsk. 
Stosunki między żołnierzami 
a ludnością cywilną były jak 
najlepsze i pełne wzajemnej 
serdeczności i życzliwości.

Przebieg manewrów obser­
wowali: przewodniczący Rady 
Państwa — Aleksander Za­
wadzki oraz członkowie Sej­
mowej Komisji Obrony Na­
rodowej na czele z jej prze­
wodniczącym Edwardem Gier- 
kiem. Dowodem zacieśniają-

Komisja konkursowa, yiająca za zadanie wybór najlep­
szego projektu na pi o kat XX l II MTl i.ila swoją

się współpracy
socjalistycznych
ność w czasie

była
państw 

obec-
manewrów

przedstawicieli Zjednoczonego 
Dowództwa Sił ZbroJnych 
państw uczestniczących w pa­

pracę. Spośród 85 nadesłanych prac, pierwszą nagroda 
przypadła w udziale Marianowi Stachurskiemu, z IFar- 
szawy, dalsze — Antoniemu Puckówi i Maurycemu Stry-
jeckiemu (również z 
ngróżnicne. Prace

W arszawy ). trzy inne prace zostały
nienagrodzone

23 bm. do 15 października br. w
odb terać można od 

Zarządzie MTP przy
ulicy Głogowskiej ló, pokój 109.

d jęciu: projekt plakatu M.'Stachurskiego, który zdo­
był najlepszą ocenę i pierwsze miejsce.

Fot. — CAF

własnościowych, badania sto­
sunków wodnych.

A przecież — tu powstać 
ma przemysł chemiczny, osie 
dla przemysłowe, zmieni się 
rolnictwo, potrzeba dróg. To ' 
wszystko wymaga poważnych , 
studiów, których nie doko­
na się w ciągu paru miesię­
cy. Tymczasem na skutek 
braku generalnego koordyna­
tora — mnożą się błędy. Nie 
wystarczy przecież, aby eko­
nomista powiedział, że będzie 
się inwestować; urbanista 
musi wskazać — gdzie i jak, 
jednakże aby to mógł zrobić 
— warto raz jeszcze powtó­
rzyć — powinien mieć dane 
od „regionalisty".

Z pewnością najwięcej, i 
największego kalibru, błędów 
spotkać można właśnie w re­
jonie Konina — Turka i dla­
tego wysiłki PWKN w ogól­
ności, a WZAB w szczególno 
ści — zainteresowania władz 
centralnych tym kapitalnym 
dla rozwoju naszego woje­
wództwa problem — zasłu­
gują na pełne poparcie.

Na pewno ważną sprawą 
— pośród innych — jest po­
trzeba opracowania tzw. ma­
łych regionów, a więc stref 
podmiejskich Poznania. Ka­
lisza. Gniezna i „trójmiasta" 
Ostrów — Skalmierzyce — 
Kalisz. Nie podobna sobie 
wyobrazić, aby na dłuższą

najpierw regionalnego, a na­
stępnie urbanistycznego oprą 
cowania. Mam na myśli re­
jon Konin, Koło, Turek, re­
jon rozwijającego się i przy­
szłego wielkiego przemysłu. 
Do tej pory ogólny plan nie 
istnieje, każdy inwestor so­
bie skrobie rzepkę, oczywi­
ście ze szkodą dla interesu 
społecznego. Obecnie wresz­
cie spodziewane jest poparcie 
Komitetu do spraw Urbani- 
,styki i Architektury dla sta­
rań Prezydium WRN o 5 eta­
tów’ i 125.000 zł na zarządze­
nie koniecznych prac.

Parę szczegółów’, unaocz­
niających potrzebę komplek­
sowego opracowania tego re­
jonu <do zagadnienia tego 
okupant przywiązywał wiel­
ką wagę, lokując w Koninie 
zespół 13 fachowców — ur- 
banistów). Okolica, o której 
mowa, ma być wyposażona w 
trzy elektrownie. Ale niki 
nie opracował zagadnienia 
zaopatrzenia ich w wodę 
(każda zużyje jej grubo wię­
cej, niż np. Kalisz), ani wy­
korzystania wytwarzanej tam 
pary (ogromne możliwości! i.
Dalej: m. in. siłownia ma 
być wybudowana w Turec- 
kiem, gdzie nie ma kolei i 
powszechny jest brak wody. 
Jak dowieźć urządzenia? Ko­
palnie rozszerzają swe niec- 

i ki i z braku planu regional- 
I nego dochodzi do absurdów: 
I najpierw opracowano plan 
1 urbanistyczny Kazimierza 
, Biskupiego — obecnie mów.’ 
sie o „zagładzie" miasta; dla 
Kleczewa snuto plany (na­
daj? c im realne kształty) 
utworzenia tam siedziby po­
wiatu — obecnie również lo­
sy tego miasta (z powodu 
obecności tam złóż węgla) sto 
ja pod znakiem zapytania. 
Dla Konina Biuro Projektów 
Budownictwa Komunalnego 
sporządziło — na zlecenie — 
projekt sieci kanalizacyjnej, 
zakładając rozwój miasta 
(wg pierwotnych wytycz­
nych) do rzędu 100-tysięcz- 
nego. W pewien czas potem 
nowe zlecenie nakazało spo­
rządzenie — siłą rzeczy no­
wej — dokumentacji na sieć 
kanalizacyjną dla miasta tyl 

i ko 35-tysięcznego. Nikt nie 
i pracuje nad zagospodarowa­
niem wysypisk ziemnych z 
kopalni odkrywkowej. Po- 
wstaje księżycowy krajobraz 
(w NRD zalesia się je. a wod 
np zalewy zarybia i. Nie ma 
koordynacji w zakresie spraw

metę można było 
wać o dojeżdżaniu

ZSP zajmie się 
całokształtem spraw 
młodzieży akademickiej

Nadchodzący rok akademic­
ki będzie okresem ważnych 
zmian w działalności Zrzeszenia 
Studentów Polskich, organiza­
cji liczącej obecnie około 100 
tysięcy członków. Jak poinfor­
mował przedstawiciela PAP 
wiceprzewodniczący Rady Na­
czelnej ZSP — Czesław Wiś­
niewski, w dniach od 4 do 8 
grudnia br. odbędzie się w Kra 
kowie III Krajowy Kongres 
Zrzeszenia, który wytyczy dro- 
gi dalszego rozwoju organizacji 
oraz zatwierdzi nowy statut.

Obecnie specjalne zespoły 
kończą swą pracę nad projek­
tem statutu. Przewiduje on, że 
organizacja studencka nosić 
będzie nazwę Związek Studen­
tów Polskich, będzie zajmowała 
się całokształtem spraw doty­
czących młodzieży akademic­
kiej.

Polsko-czechosłowacka 
konferencja 
rolnicza 
w Poznaniu

W dniach od 23 do 
ur. obradować będzie 
konferencja naukowa

25 września
w Poznaniu 
poświęcona

dyskuto- 
ludzi do

pracy, o lokalizowaniu prze-

roli humusu w tworzeniu żywnoś 
ci gleby i produkcji roślinnej. Kon 
fereneję organizuje Polska Akade 
mia Nauk poprzez Katedrę Fizjo-

mysłu — bez właściwego ro- !j logii Roślin WSR prowadzonej

zeznania jak oddziałują OWeiPrzez Prof- dr- J- Wojciechowskie 
ośrodki miejskie na okolicz- i go i prof. dr. b. Nikiewskiego. w 
ne rejony. j konferencji weźmie udział grupa

Dlatego po stokroć dobrze 
się stało, że problemy urba­
nistyki. budownictwa w ogó­
le — wzięła na warsztat Wo
jewódzka Rada. Wprawdzie 
stelo .się to po sesji, poświę­
conej gospodarce komunal­
nej — powinno zaś chyba 
być na odwrót — ale, dobrze 
że w ogóle nareszcie wzięła.

Miej my nadzieję, że i spra 
wy planowania gospodarcze­
go. sprawy natury raczej za 
sądni czej — również docze­
ka Ją się omówienia.

Piotr ŻYCKI

wybitnych naukowców czechosło­
wackich z akademikiem prof. dr. 
S. Pratem na czele, którzy wygło­
szą kilka referatów.

Wybór Poznania, jako miejsca 
konferencji, jest wyrazem uznania 
dla naukowego ośrodka poznań­
skiego, który dzięki badaniom 
uczonych poznańskich oraz zmar­
łego przed ■ kilkoma laty prof. F. 
Perlikowskiego od przeszło 30 lat 
stanowi główny ośrodek naukowy 
badań nad problemami humusów
w kraju. (fh)

Komunikat ZBoWiD 
w spraw ę odszkodowań 

za pracę niewolniczą w zakładach I.G. Farben
W pierwszych dniach września 

bież roku odbyła się we Frank­
furcie nad Menem trzecia z kolei 
konferencja z likwidatorami I. G.
Farbenindustrie sprawie od-
szkodowań za pracę niewolniczą w 
zakładach I. G. Farben w Okręgu 
byłego obozu koncentracyjnego w 
Oświęcimiu.

Po wielomiesięcznych żmudnych 
pertraktacjach, przedstawiciele 
Międzynarodowego Komitetu O- 
święcimskiego wywalczyli sobie
prawo udziału konferencji
i po raz pierwszy we wrześniu br.
zasiedli do 
jako trzeci 
obok I. G. 
Conference

wspólnego stołu obrad 
równorzędny partner 

Farben i tzw. Clairns 
(w skrócie CC). Jak

to już bowiem podawano w pra­
sie i radio do publicznej wiado­
mości, I. G. Farben zawarło w 
dniu 6 lutego 1957 roku z przed­
stawicielami „Clairns Conference” 
układ, na mocy którego I. G Far­
ben przeznaczało 30 min. marek na 
zaspokojenie wszystkich roszczeń 
byłych więźniów, którzy w czasie 
II wojny światowej pracowali dla 
I.G. Farben w okr. oświęcimskim, 
tj. w zakładach Huna IV (Mano- 
wice), Heydebreck, Fuerstengrube 
i Janinagrube.

Jednakże sformułowanie prawne 
tego układu, zawartego z pominię­
ciem wszystkich innych uprawnio­
nych poza reprezentowanymi przez 
C. C„ były tego rodzaju, iż wią- 
żąc się z niemiecką ustawą o od­
szkodowaniach w brzmieniu z 1953 
roku wprowadziły do tego układu 
tak zwaną „klauzulę narodowo­
ściową”.

Poza tym układ zawarto w o- 
parciu o błędne przesłanki fak­
tyczne, przyjmując za jego podsta­
wę jedynie 3400 zgłoszeń (z lutego 
1957 roku) i dzieląc na tej pod­
stawie globalną sumę 30 min. ma­
rek, podczas gdy obecnie ilość za­
rejestrowanych zgłoszeń wynosi 
już okoio 10 tysięcy, co podwyż­
sza automatycznie sumę przewi­
dzianą na wypłatę odszkodowań o 
dalsze 26 min. marek do sumy 56 
min., których I. G. Farben nie 
chce przyznać.

Wszystkie grupy krajowe były 
od samego początku pertraktacji 
konsekwentnie jednomyślne co do 
tego, że ..klauzula narodowościo­
wa”, będącą kontynuacją hitle-

rowskiego różnicowania z ponure­
go okresu prześladowań rasowych 
— jest nie do przyjęcią. Ponadto 
szczególnie delegacja polaka, przed 
stawiając polski punkt widzenia, 
dowodziła 1 wykazywała, że w o- 

liczbie zgłoszeń portfel 
wniosków polskich zajmuje szcze­
gólną pozycję ze względu na licz­
bę pokrzywdzonych, których chce 
się zdyskryminować przy pomocy 
klauzuli narodowościowej, jak i z 
uwagi na to, że właśnie Polacy 
zostali pierwsi pokrzywdzeni przez 
1. G. Farben, gdyż od kwietnia 
1941 toku pracowali na placu bu­
dowy jej przedsiębiorstwa Buna 
(Manowice) i jako pierwsi znaleźli 
się w składzie więżniarskich bry­
gad roboczych, zatrudnionych we 
wszystkich oświęcimskich przed­
siębiorstwach I. G. Farben.

Delegacja polska wykazała rów­
nież, że był to okres najcięższych 
prac, wykonywanych pod gołym 
niebem, że już Wówczas więźnio­
wie, którzy utracili siły do pracy, 
padali ofiarą selekcji, że także 
pod każdym innym względem Poi a 
cy nie byli lepiej traktowani ani­
żeli pozostali więźniowie innych 
n a r od ow ości. N ie bezpiecze ńs two 
utraty życia w warunkach pracy
dla I Farben było zatem
wbrew opinii I.G. Farben i „Clairns 
Conference" — dla wszystkicn 
więźniów takie same.

Oceniając dotychczasowe wyniki 
rozmów należy stwierdzić, że zna­
mienną cechą pertraktacji wrześ­
niowych było obustronne poszuki­
wanie podstaw, które by pozwo­
liły na poprawienie układu z 6 lu­
tego 1957 roku z korzyścią dla
grup 
nyeh 
mitęt 
także

k ra j owych, re pr ezen to w a - 
przez Międzynarodowy Ko- 
Oświęciniski, a więc w tym
dla najliczniejszej

polskiej. Widoczne było 
dążenie do tego, aby w 
sięgnięcia pozytywnych 
tów w sprawie „klauzuli

j 
rówpiftż 
razie o- 
rezulta- 
narodo-

wościowej” znaleźć uzupełniające 
sumy, konieczne dla sprawiedliwe­
go rozdziału pomiędzy wszystkich 
poszkodowanych przez 1. G. Far­
benindustrie byłych więźniów po­
litycznych obozu oświęcimskiego.

Dalsze pertraktacje w tych spra-

pad br. we Frankfurcie nad Me­
nem.



PRZYJACIELE NASZYCH PRZYJACIÓŁ 
SĄ NASZYMI PRZYJACIÓŁMI

13-letnia Peggy z Ęichland (USA) zaprzyjaźniła z sobą 
swych przyjaciół: psa i ptaszka.
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TWP organizuje w Poznaniu 
Studium Urbanistyki 

Zagadnień Regionalnych
rodowych, wydziałów oświaty, 
techników, ekonomistów i pla 
nistów oraz innych osób zain­
teresowanych.

Kierownikiem Studium jest 
prof. inż. Władysław Czarnec­
ki (z-ca mgr Lech Zimowski), 
przy czym wskazać należy na 
owocną współpracę urbani­
stów z WZAB m. in. głównego 
architekta woj., WKPG oraz 
profesorów i naukowców 
UAM, Politechniki i in.

Rozpoczęcie wykładów przewidu 
je się w połowie października br.

Zapisy na studia pierwszego 1 
drugiego poziomu dokonywać moż 
na w sekretariacie Woj. Zarządu 
TWP w Poznaniu ul. Czerwonej 
Armii 69 (3 ptr.) — codziennie od 
godz. 9 do 15 (w soboty do 13) — 
względnie telefonicznie 502-32.

Powstanie ośrodka TWP zaj 
mującego się sprawami i pro­
blematyką miast i osiedli uwa 
żać należy vza pozycję wyjścio­
wą do prowadzenia dalszych 
prac w dziedzinie metod i ba 
dań oraz do powstania trwałe 
go uniwersyteckiego ośrodka 
studiów i badań urbanistycz­
no. - regionalnych w stolicy 
Wielkopolski i Ziem Zachod­
nich-

Wojewódzki Zarząd Towarzy 
stwa Wiedzy Powszechnej w 
Poznaniu organizuje staraniem 
Sekcji Urbanistyki Zagadnień 
Regionalnych — Studium Ur­
banistyki i Zagadnień Regio­
nalnych w Poznaniu. Wykłady 
rozpoczną się z nowym rokiem 
akademickim 1957/58. Program 
studiów będzie dwustopniowy 
i obejmować będzie całokształt 
problematyki przestrzennej m. 
in. zagadnienia zagospodarowa 

nia przestrzennego miast i osie 
dli oraz regionów i mikroregio 
nów- W tematyce wykładów 
występować będą zagadn. osie- 
dlo i miastotwórcze, demogra­
fia, ekonomika i higiena miast, 
charakterystyka stref mieszkał 
nych, wreszcie procesy urbani­

zacyjne Wielkopolski oraz 
Ziem Zachodnich.

Celem prac Sekcji oraz no­
wego Studium jest m.in. aktyw 
ny udział w pracach nad dźwig 
nięciem z katastrofalnego u- 
padku małych miast i miaste­
czek zarówno Wielkopolski jak 
1 innych obszarów, szczególnie 
Ziem Odzyskanych. Drogą do 
tego celu ma być m. in. spopu 
laryzowanie przez naszych na­
ukowców i specjalistów — 
wiedzy o urbanistyce i plano­
waniu regionalnym, oraz wni 
kliwa praca inwentaryzacyjna 
naszych zasobów urbanistycz­
nych tak w zakresie masy 
substancyjnej jak i potencjału 
demograficznego i surowcowe­
go- Konsekwentnym efektem 
tych prac ma być przyczynia­
nie się do aktywizacji regionu 
Wielkopolskiego, sprawnego za 
gospodarowania przestrzenne­
go Ziem Zachodnich.

Program Studium w zakre­
sie poziomu pierwszego, (popu 
laryzacyjny), obejmować bę­
dzie m. in. takie wykłady jas: 
monografia miast polskich i 
obcych, piękno miast, zagad­
nienia środowiska, wstęp do 
ekonomicznych problemów pla 
nowania przestrzennego, wy­
brane zagadnienia z higieny i 
kultury miast i osiedli i in. 
Program ten przeznaczony jest 
dla wszystkich, ze szczególnym 
zaleceniem dla kończących na­
ukę w szkołach i stojących 
przed wyborem zawodu.

Program studiów stopnia 
wyższego (drugiego) o charak­
terze specjalistycznym obejmo 
wać będzie problemy urbani­
styczne miast dużych i małych, 
ekonomikę miast, higienę ko­
munalną miast, strefy mieszka 
niowe, znajomość planów za­
gospodarowania przestrzenne­
go, rurystykę, planowanie re­
gionalne (funkcje miast w re­
gionie, ekonomiczne problemy 
planowania przestrzennego, zja 
wiska dynamiczne mikro i ma 
kroregionu). Przewiduje się 
prowadzenie seminariów i ćwi 
czeń oraz zajęcia w zakresie 
bilansów inwentaryzacyjnych 
i planowania perspektywiczne 
nego. Program ten przeznaczę 
ny jest dla pracujących w tym 
zawodzie, pracowników rad na
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W 1951 roku zwracaliśmy 
uwagę na konieczność upro­
szczenia metod handlu wiej­
skiego prowadzącego do ob­
niżki kosztów, co miałoby 
wpływ na obniżenie cen pro­
duktów spożywczych pocho­
dzenia rolniczego. Wtedy po 
raz pierwszy wysunęliśmy po 
stulat, aby ograniczyć zbyt 
rozbudowujące się pośred­
nictwo. Daliśmy kilka kon­
kretnych przykładów. Mi­
nisterstwo Handlu Wewnę­
trznego przysłało nam wów­
czas uprzejmą, odpowiedź, że 
i owszem, postulaty są słusz­
ne i będą wzięte pod uwagę 
przy opracowywaniu nowego 
modelu handlu wiejskiego. 
Od tego jednak momentu do 
piero się zaczęło... dalsze roz 
budowywanie łańcucha po­
średnictwa. Co rok, co mie­
siąc prawie dołączano jakieś 
nowe ogniwo, tak że do dziś 
łańcuch ten przybrał niepo­
kojące rozmiary. Ot, choćby 
ten znany przykład z sałatą. 
Musiała ona przechodzić z 
PGR Pamiątkowo w povz. 
obornickim przez (5) pięć ma 
gazynów i składnic zanim do 
tarła do sklepu detalicznego 
w Poznaniu. Rzecz jasna, że 
to co znalazło się w sklepie 
nie miało już nic wspólnego 
z jadalną sałatą — wymię- 
toszone, sparowane i czę­
ściowo zgniłe zielsko.

Toteż przy każdej okazji 
dowodziliśmy i dowodzimy 
uporczywie dziś, że łańcuch 
pośrednictwa w skupie jest 
za długi, za wiele jest w nim 
ogniw. Jesteśmy zdania, że 
kilka z nich można wyciąć 
bez szkody, a raczej z pożyt­
kiem dla producenta na wsi 
i konsumenta w mieście. Bo 
zważmy: skupem produktów 
rolnych zajmuje się aż pięt­
naście (15) centralnych zarzą 
dów podległych Ministerstwu 
Przemysłu Spożywczego' i Sku 
pu, a ponadto 12 różnych insty 
tucji zajmuje się kontrakta­
cją. Niewąski to rejestr, 
prawda?

Na przykład skupem i prze 
twórstwem żywca zajmuje 
się aż siedem (7) przedsię­
biorstw: Gminna Spółdziel­
nia, Centralny Zarząd Prze­
mysłu Mięsnego, Zakłady 
Mięsne, Miejski Handel Mię­
sem, Centralny Zarząd Obro­
tu Zwierzętami Rzeźnymi, 
Centralny Zarząd Obrotu 
Zwierzętami Hodowlanymi i 
Centralny Zarząd Tuczu Prze 
myślowego. Nielepiej wyglą­
da sprawa w skupie zboża i 
nasion roślin przemysłowych. 
Działa tu znowu osiem (8) in­
stytucji: a więc Gminna Spół 
dzielnia. Polskie Zakłady 
Zbożowe, Przedsiębiorstwo 
Spichrzów, Zrzeszenie Mły­
nów Przemysłowych. Zrzesze 
nie Młynów Gospodarczych, 

Centrala Zwalczania Szkod­
ników Zbożowo-Mącznych, 
Centrala Nasienna, Centrala 
Nasiennictwa Ogrodniczego i 
Szkółkarstwa. Ponadto licz­
ny aparat Ministerstwa Sku­
pu.

A wszystko to razem z dy­
rekcjami powiatowymi, wo­
jewódzkimi, z centralnymi za 
rządami. Nie trudno się do­
myślić, że powoduje to: wy­
sokie koszty administracyj­
ne, zbyteczne koszty handlo­
we (doliczanie marż zarob­
kowych za przefakturowywa- 
nie rachunków), zbędne po­
dróże służbowe i koszty trans 
portu, utrudnienia dla pro­
ducenta, który musi przy 
kontraktacji zawierać umo­
wy z przedstawicielami róż­
nych instytucji i w różnych 
terminach. Ten łańcuch 
utrudnia również pracę gmin 
nym spółdzielniom i powodu 
je dodatkowe koszty kore­
spondencji czy kontaktów7 
osobistych z wieloma instytu 
cjami. Same wyjazdy w te­
ren setek inspektorów, kon­
trolerów, rewidentów, instruk 
torów poszczególnych spe­
cjalności 1 branż pociągają 
milionowe wydatki.

Rezultat zaś jest taki, że 
producent na wsi otrzymuje 
niską cenę za owoce swej 
pracy, a konsument w mie­
ście płaci cenę wysoką, w 
której się mieszczą (bo mu­
szą się mieścić) koszty utrzy­
mania drogich, a niepotrzeb 
nych ogniw łańcucha po­
średnictwa. Do niektórych 
ogniw jak np. Tuczu Prze­
mysłowego państwo ’ dokłada 
bezpośrednio. W takich oko­
licznościach nie może nastą­
pić właściwa regulacja cen i 
państwo musi stwarzać (zno­
wu kosztowne) dodatkowe 
bodźce materialnego zainte­
resowania rolników tą czy in 
ną gałęzią produkcji roślin­
nej lub hodowlanej. A środki 
na regulację cen można łat­
wo znaleźć: w nadmiernych 
opłatach kosztownego apa­
ratu kontraktacyjnego we 
wszystkich gałęziach prze­
mysłu rolno-spożywczego 
oraz w/ marżach jakie ten 
przemysł wypłaca licznym 
pośrednikom przy zawiera­
niu umów i skupie produk­
tów; rolnych.

Takie wyjście z nienormal­
nej sytuacji obecnej w tej 
dziedzinie widzi już dziś na 
szczęście nie tylko prasa. 
Omawianym tu zagadnie­
niem zajmowała się ostatnio 
na kilku posiedzeniach Ko­
misja Rolnictwa WRN. Postu 
luje cna konkretnie, aby 
przy zmianie systemu kon­
traktacji znieść całkowicie 
aparat kontraktacyjno-plan- 
tacyjny przemysłu rolno-spo­
żywczego, a fachowców z te

0 godz. 10,03 odchodzi transport doZfirichuSindelfingen, we wrześmu
JA ilka kilometrów za Stutt- 

gartem szosy przeciskają 
się już między garbami wzgórz. 
Pasażer samochodu w dodatku 
po raz pierwszy znajdujący się 
w Stuttgarcie, musi się obej­
rzeć do tyłu. Zobaczy wówczas 
dwustumetrowy komin wieży 
telewizyjnej, na której szczycie 
troskliwi o rentowność kosztow 
nej inwestycji, a znający me­
chanikę snobizmu — konstruk­
torzy umieścili wielką gruszkę 
mieszczącą we wnętrzu między 
innymi wytworną restaurację 
na 166 osób oraz platformę z 
konsumpcją o charakterze „ab­
strakcyjnym". Za 1,50 DM moż 
na tam bowiem wjechać na 
wysokość 150 metrów i podzi­
wiać piękne widoki: w nocy 
migocące bukiety neonów Stutt 
gartu, w dzień — przy dobrej 
widoczności można ujrzeć wznie 
sienią przepięknego Schwarz­
waldu, Alpy Bawarskie, a na­
wet Szwajcarskie. Prospekty 
reklamowe „Fernsehturm" (do­
słownie: „wieża dalekowidze- 
nia") zapewniają, że widzi się 
z niej rzeczywiście daleko. Przy 
odrobinie szczęścia do pogody, 
pośrodku południowego hory­
zontu ukazuje się szczyt Zug- 
spitze (2964 m), odległy równo 
200 km w linii powietrznej od 
wieży telewizyjnej.

Ale samochód jedzie dalej. 
Szosa nurkuje w łagodnych do­
linach, krzyżuje się z innymi 
wstęgami asfaltu, a wreszcie 
zanurza w ciemnych i asach 
świerkowych. Od czasu do cza­
su przebiega nad naszymi gło­
wami biały wiadukt. Na jed­
nym z nich napis: „KPD lebt!" 
(Komunistyczna Partia -Nie­
miec żyje!). Zostawmy Jednak 
politykę. Mój rozmówca jest 
przecież handlowcem.

Przed nami otworzyła się pła 
ska dolina, mieszcząca w swym

wnętrzu wielkie zakłady mon­
tażu osobowych „Mercedesów" 
różnych typów. Naturalnie p. 
Bledow przede wszystkim poka­
zał mi taśmę, z której schodzą 
Mercedes 300 SL i Mercedes 
190 SL. Ten pierwszy w żad­
nym wypadku nie jest wozem, 
który by się nadawał do użytku 
w Polsce. Właściwie nie nadaje 
się on do tego celu w Niem­
czech (ani jednego samochodu 
300 SL nie widziałem w ruchu 
publicznym!), kosztuje bowiem 
te „głupie" 29 000 DM, a w 
USA 12 000 dolarów. Mercedes 
300 SL, którego fotografia uka 
zała się kiedyś w „Słowie Po­
wszechnym" z podpisem infor­
mującym beztrosko, że przed­
stawia „mały wóz popularny", 
jest ulubionym samochodem a- 
merykańskich bogaczy. Posiada 
215 koni mechanicznych i szyb­
kość na pierwszym biegu 105 
km, a na najwyższym... 260 na 
godzinę. Oczywiście p. Bledow 
wraz z inż. Kurtem Schirmerem 
pokazywali mi owo techniczne 
cacko „dla honoru domu". Pod­
wozie z lekkich rur stalowych, 
silnik o ośmiu cylindrach z 
wtryskiem benzyny, szczelna 
kabina wyściełana miękko, aby 
ochronić przed nieprzewidzia­
nym „hamowaniem" i tak dalej.

Nie to jednak najbardziej 
mnie zainteresowało w zakła­
dach Daimler-Benza w Sindel- 
fingen. W moim przekonaniu 
najciekawszą jest tam organi­
zacja montażu. Wielka taśma, 
długa na 450 metrów, wolno po 
suwa się przez kilka zmian ro- 
boczych. Znajdują się na niej 
samochody o różnych szczegó­
łach konstrukcyjnych i różnych 
kolorach. Niektóre mają kierów 

go aparatu przekazać do służ 
by rolnej kółek rolniczych i 
ich związków. Organizacją, 
rejonizacją i kontraktacją 
produkcji, jej agrotechniką 
i zootechniką mają się wła­
śnie zajmować kółka rolnicze 
ze swoimi sekcjami branżo­
wymi, przemysł zaś winien 
zwrócić główną uwagę na 
technologię przetwarzanych 
surowców rolnych.

Komisja postuluje dalej, 
aby w pierwszej fazie zmian 
w tej dziedzinie połączyć 
wszystkie instytucje skupu 
żywca w jedno przedsię­
biorstwo, wszystkie zaś ogni­
wa handlu ziarnem w j e d- 
n o przedsiębiorstwo skupu, 
magazynowania i przetwarza 
nia zboża. Centrala Nasien­
na zaś i Centrala Nasiennic­
twa Ogrodniczego ze względu 
na specyfikę winny stanowić 
jedno przedsiębiorstwo sku 
pu i kontraktacji nasion. W 
drugiej fazie zmian — we­
dług projektu Komisji — ma j 
ją powstać (wojewódzkie i 
powiatowe) jednolite przed­
siębiorstwa skupu i kontrak 
tacji wszystkich zasadniczych 
artykułów produkcji rolnej. 
Gminnym spółdzielniom pro­
jekt wyznacza rolę kupca-de 
falisty. Mają one być jedy­
nym kontrahentem rolnika 
w skupie jego produktów i w 
sprzedaży towarów przemy­
słowych. Komisja WRN uwa 
ża, że dzięki takiej reorgani­
zacji skupu ulegnie likwida­
cji wiele kosztownych ogniw 
dotychczasowego pośrednic­
twa, kilkanaście centralnych 
zarządów i kilkaset branżo­
wych dyrekcji powiatowych i 
wojewódzkich, co pozwoli na 
osiągnięcie pov/aźnych korzy 
ści ekonomicznych. Funkcje 
centralnych zarządów w myśl 
projektu przejęłoby w skali 
krajowej Ministerstwo Prze­
mysłu Spożywczego i Skupu, 
a nadzór nad wojewódzkimi 
i powiatowymi przedsiębior­
stwami odpowiednie prezy­
dia rad narodowych.

Z omówionymi tu postula­
tami Komisji zgadzamy się 
w całej rozciągłości, z inny­
mi przyjdzie nam chyba po­
lemizować. Wydaje się szcze­
gólnie niesłuszne stancwisko 
Komisji w sprawie kontrak­
tacji. Ale to już osobny te­
mat. Słuszne jest natomiast 
wyznaczenie GS roli i zadań 
podstawowej komórki skupu 
produktów rolnych, bo w do­
tychczasowej praktyce taka 
rolę spełniały. Ale skoro GS 
staną się samodzielnymi, zdc 
centralizowanymi przedsię­
biorstwami spółdzielczymi, to 
jaka rola wypadnie PZGS i 
WZGS? Wydoje nam się, że 
sprawa zasługuje na prze­
myślenie przez specjalistów.

K. J.

Od specjalnego ;
wysłaunika „Głasu“ 

do NRF

nice z prawej strony, bo są 
przeznaczone do lewostronnego 
ruchu, inne mają specjalne wy­
posażenie wnętrza, bo tak właś 
nie zamówił klient! Wola tego 
jegomościa jest zaś dyrektywą 
dla zakładów. Klient chce mieć 
niebieski wóz z granatowymi 
błotnikami i fioletowym wnę­
trzem — więc będzie miał. Ma­
ło tego: fabryka na wiele ty­
godni naprzód poinformuje go, 
że określonego dnia „X" o go­
dzinie 16.03 odjedzie do Zury­
chu transport zamówionych sa­
mochodów. Następnego dnia 
klient może się zgłosić po od­
biór Mercedesa 180 D z nie­
biesko - granatową karoserią, 
fioletowym wnętrzem, kierow­
nicą po prawej stronie i radiem 
marki „Y“. Obietnica fabryki 
nie jest czczym słowem. O za­
planowanej minucie z wie­
lobarwnej taśmy schodzi żąda­
ny przez klienta pojazd.

Taka zasada sprzedaży pro­
dukcji tworzy pewne kłopoty, z
czym jednak inżynierowie od 
organizacji pracy uporali się 
znakomicie. W Sindelfingen ro­
botnik nie szuka części odpo­
wiadających kolorem. Po /'pro­
stu transporter sufitowy w od­
powiednim momencie podaje 
monterowi pod sam nos okreś­
loną część. Wystarczy uczynić 
jeden krok do tyłu i zdjąć z 
haka wiszący element. Dzieje 
się to z dokładnością do 0.1 se­
kundy. Stąd powiedziałbym, że

precyzja mechanizmu organi­
zacji pracy jest w zakładach 
Daimler-Benz flAG czymś wy­
miernym. Owa 0.1 sekundy mo­
że służyć za wskaźnik tej pre­
cyzji.

"Warto jednak zaznaczyć, że 
transporter „sufitowy", jak go 
sobie może dość dowolnie na­
zwałem, „ładuje się" na 12 dni 
naprzód; i wtedy już trzeba 
wiedzieć, w którym momencie 
musi się on znaleźć w rękach 
adresata-montera. Spóźnienie 
30—40 sekund hamowałoby taś 
mę montażu. To trzeba sobie 
także uświadomić.

Albo inny przykład z dziedzi­
ny bezpieczeństwa pracy. Czy­
tałem kiedyś w „Problemach" 
o systemie zabezpieczenia robot 
ników przed wypadkami zgnie­
cenia ręki w wielkich prasach 
hydraulicznych, młotach pneu­
matycznych itd. Komórka foto- 
elektryczna zamyka pas niebez­
pieczny. Przerwanie promienia 
świetlnego, padającego na ko­
morę fotoelektryczną, urucha­
mia mechanizm hamulca prasy. 
Inż. Schrimejr zademonstrował 
mi takie urządzenie w Sindel­
fingen. Prasa b ciśnieniu kilku­
set ton spadała już na dół, gdy 
szybko podłożył pod nią rękę. 
Stanęła w miejscu — i ani 
drgnęła. Potem zaopatrzył ten 
mały pokazik następującym ko 
mentarzem:

„Urządzenie nie tylko chroni 
przed tragicznym wypadkiem. 
Zwiększa także wydajność pra­
cy. Robotnik może bardziej sku 
pić się na precyzji ruchów, 
wolny od strachu przed kalec­
twem."

Pomijając humanitarną treść

Muzyk radziecki 
w hołdzie 

K. Kurpińskiemu

Stulecie zgonu znakomitego 
syna Wielkopolski Karola 
Kurpińskiego, znalazło żywy 
oddźwięk poza granicami kra­
ju. Pisze o polskim kompozy­
torze pierwszej połowy XIX 
wieku prasa czechosłowacka, 
obszerne uwagi o jego twór­
czości podaje „Sowietskaja 
Kultura” w relacji wybitnego 
muzykologa radzieckiego Igo­
ra Bełzy.

Bełza podkreśla rolę i zna­
czenie twórczości autora „Kra­
kowiaków i Górali” w rozwo­
ju polskiej muzyki narodowej 
i cytuje ustęp z jego notatek 
o wędrówkach po Europie. 
Kurpiński w 1823 roku pisał: 
„Kompozytorzy mogą podnieść 
i ugruntować znaczenie opery 
tylko wówczas, gdy wczują się 
w charakter języka ojczyste­
go i przystosują do niego swe 
melodie. Inaczej wysiłki ich 
pójdą na to, aby dać zadowolę 
nie tylko jednej warstwie na­
rodu. Chroń nas Boże przed 
tym! Będziemy śpiewać pię­
knie, ale dla całego narodu 
polskiego.

W tym czasie, gdy Kurpiń­
ski napisał te słowa w swym, 
dzienniku podróży, już wyszły 
w świat dwa tomy utworów 
Adama Mickiewicza. Dojrze­
wał już geniusz Chopina, w 
całej Europie rozlegały się 
dźwięki „polonezów” Ogińskie­
go i szła daleko sława „pol- 

i skiiego Paganiniego” Karola 
Lipińskiego i „królowej dźwię­
ków”, jak Mickiewicz nazwał 
w swym albumie, Marię Szy­
manowską.

W Rosji — piszę Igor Bełza 
— twórczość Kurpińskiego zna 
lazła uznanie za życia kom­
pozytora. Jego opera komicz­
na „Szarlatan” wystawiona 
była w Petersburgu w 1827 
roku. Wzięcie zyskała w Rosji 
szkoła fortepianowa Kurpiń­
skiego a przedmiotem żywej 
dyskusji stały się jego arty­
kuły drukowane w 1820 — 21 
roku w „Tygodniku Muzy­
cznym”. Za naszych dni mo­
żna nie tylko czytać o życiu 
i twórczości Kurpińskiego, 
lecz słuchać również jego mu­
zyki. Niedawno w Moskwie 
odegrana została uwertura 
kompozytora polskiego do 
„Dwóch chatek’’ pod batutą 
Genadia Rożdiestwienskiego. 
Muzycy radzieccy łącznie z 
swymi współbraćmi polskimi 
czczą obecnie stulecie zgonu 
Karola Kurpińskiego, przyja­
ciela naszego Glinki, lako tego, 
który walczył aby twórczość 
muzyków polskich była za­
wsze związana z narodem”.

(hb)

mechanizmu fotoelektryczne- 
go, wypada więc zaznaczyć, że 
jest on rento w n y. Zapew­
niano mnie przy tym, że urzą­
dzenie nie należy do naj kosztow 
niej szych.

Rentowne, tym razem osobi­
ście dla robotnika, jest również 
samokształcenie, które zakłady 
bardzo popierają. W Niem­
czech awans jest zawsze 
opłacalny, a ponieważ tak jest 
—■ istnieje bodziec szkolenia. 
Zresztą, aby zostać pełnowar­
tościowym robotnikiem, trzeba 
przebyć uczniowską „fryców- 
kę“. Nauka trwa trzy lata, pod­
czas których uczeń zarabia kie­
szonkowe, w Daimler-Benz AG 
dość wysokie, bo w kolejności 
lat uczniowskich otrzymuje się 
miesięcznie 75, 85, 95 marek, 
z czego odciąga się na internat 
śmiesznie niską sumę — 17 ma­
rek (łącznie z jedzeniem).

To zjawisko filantropii szko­
leniowej zakładów wynika z 
kapitalnego braku kwalifikowa 
nych sił w przemyśle niemiec­
kim. Wchłania on każdą ilość 
tokarzy, ślusarzy, szlifierzy, 
spawaczy, frezerów i tak dalej, 
nie mówiąc o rzadziej spotyka­
nych specjalnościach. Stąd na 
przykład w Sindelfingen, w za­
kładach produkujących wyso- 
koprecyzyjne mechanizmy, ja­
kimi są przecież samochody, 
tylko 47°/o robotników ma peł­
ne kwalifikacje. 45% — to ro­
botnicy przyuczeni (w czym 
5% pomocnicy, jak na przy­
kład transport wewnętrzny) o- 
raz 8% uczniowie. Tego typu 
struktura byłaby dla nas 
idealna, lecz aby ją uzyskać, 
trzeba stwrorzyć odpowiednie do 
szkolenia bodźce materialne, 
których dziś jeszcze nie ma.

Janusz LIKÓWSKL



Pracownicy poszukiwani

Studn arzy, hydraulików oraz 20 robotników 
przyjmie zaraz R. S. P. Robót Studniarskich 
poznan, ul. Ohio, na 4 (Łazarz). K5649

Plekany, uczn! piekarskich (warunek 15 lat ’ 
ukończonych) oraz kowala zatrudnią zaraz: ■ 
Poznańskie Zakłady Przemysłu Piekarniczego, 
Poznań, ul. Grunwaldzka 55, Dział Kadr. K5755 i

KOMUNIKAT

6 pielęgn arek dyplomowanych zatrudni od 
1. X. 57 r. Szpital Przeciwgruźliczy w Mysłako­
wicach k. Kowar pow. Jelenia Góra, woj. wro­
cławskie. Uposażenie wg siatki płac Minister 
stwa Zdrowia. Szpital zapewnia mieszkanie 
i wyżywienie. Zgłoszenia kierować bezpośrednio 
do Szpitala. K5673

Galwanizera, ślusarzy, narzędziowców na formy 
do bakelitu, lakierników, stolarzy, telemonte­
rów', radiotechników z praktyką warsztatową 
oraz portiera przyjmą Zakłady Produkcji 
Pomocniczej Łączności Ł-3, Poznań, Głogow-
ska 19. 27503g

Murarzy, tynkarzy, dekarzy, robotników do 
prac stałych i zleconycn na warunkach umow­
nych zatrudni zaraz Spółdzielnia Mieszkaniowo- 
Budowlana. Zgłoszenia: Poznań-Junikowo, ul. 
gcinawska 6, K5683

Operatora z uprawnieniem do obsługi koparki 
przyjmie Zjednoczenie nr 1 Bud. Miejskiego 
Baza Sprzętu, Poznań, ul. Majakowskiego 92
(Malta). 27669g
150 robotników przyjmie do pracy przy rozła­
dunku i załadunku węgla P. K. P. Oddział Trak­
cji Poznań, ul. Kolejowa 23, Referat Ogólny, po-

St. inspektora techn, (inżynier dróg.-most z 
długoletnią praktyką), inżynierów drogowo-mo­
stowych, st. inspektora BiHP z praktyką za­
angażuje zaraz Wojewódzki Zarząd Dróg Pu­
blicznych w Poznaniu. Zgłoszenia 'i omówienie 
warunków pracy i płacy w WZDP Poznań, pl. 
Kolegiacki 17, pokój 360. K5685

kój 12. Dobre warunki płacy. 27622g
Murarzy, elektryków, hydraulików, robotników 
budowl. i robotników do transportu przyjmiemy 
zaraz. Przedsiębiorstwo Remontowe P. D. i P. 
Poznań, ul. Chudoby 24, pokój 18. 27586g

Zdunów przyjmie zaraz Rzemieślnicza Spół­
dzielnia Pracy Kominiarzy Poznań, Dzierżyń­
skiego 11. " K5698

Kierownika oraz instruktora zatrudni natych­
miast Powiatowy Dam Kultury w Myśliborzu 
woj. szczecińskie. Mieszkanie zapewnione.

27541g

Ślusarza narzędziowego'oraz 3 ślusarzy remon­
towych wysokokwalifikowanych przyjmie za­
raz Biuro Personalne Zjednoczonych Zakładów 
Rowerowych — Zakład nr 10 w Luboniu k. Po­
znania, ul. Kolejowa 38/40. Wynagrodzenie wg 
umowy zbiorowej. K5716

HODOWCA 
o dużej praktyce, do- 
świadczeniU, potrzeb­
ny do dużej hodowli 
lisów, norek Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 27657g

Kandydatów do straży przemysłowej zatrudnią 
natychmiast Zakłady Metalurgiczne Poznań^ 
ul. Krańcowa 15. Zgłoszenia osobiste przyjmuje 
Dział Zatrudnienia Zakładów Metalurgicznych,
pokój 206. K5719

Kupimy

P8ASf BO SUMY

Inżyniera względnie technika - mechanika z 
praktyką w zakresie remontu samochodów 
przyjmie Zjednoczenie Robót Inżynieryjnych 
Poznań — Dział Zatrudnienia — S\ Rynek 80/82

R. Z. S. Borki
p-ta Wroniawy 
pow. Wolsztyn

27587g

2 piętro. K5731
Fortepianowej gry udzie-
la początkującym za-

100 pracowników fizycznych sezonowych do ro­
bót wodno-melioracyjnych na terenie powia­
tów: Białogard, Koszalin, Kołobrzeg i Sławno 
poszukiwanych. Płace wg stawek akordowych. 
Przeciętny zarobek od 1.090 do 2.000 zł i więcej. 
Hotel robotniczy i stołówka zapewnione. Pra­
cownicy zamiejscowi otrzymują diety. Zgłosze­
nia w biurze Rejonowego Kierownictwa Robót 
Wodno-Melioracyjnych w Sławnie, ul. 1 Pułku

awansowanym pedagog. 
Poznań, Czerwonej Ar­
mii 29, wejście o, m. 115. 

26826g

Kupno

Ułanów nr 13. K5717
Kierownika magazynu z wieloletnią praktyką 
oraz znajomością części samochodowych i ma­
szyn budowlanych, na wyjazd do Siemianowic 
(Śląsk) przyjmie natychmiast Poznańskie Przed­
siębiorstwo Robót Drogowych. Wysokość wy­
nagrodzenia około 2.000 zł w zależności od kwa­
lifikacji. Zgłoszenia przyjmuje się w godz. od 
9—-13 Poznań, ul. Wilczak 1, pokój 29, tel. 48-37.

K5728

Praca Ręczniarka czeladnik

Szwajcar potrzebny zaraz 
do małej obory, Bronisła w 
Dudziński, Niemojewiec, 
p-ta Raszków, pów. O-

krawiecki potrzebni. Poz­
nań, Czerwonej Armii 37, 
.sklep konfekcji, wejście z
'bramy.' 27583g

strów Wlkp. 27375g

Stolarz potrzebny zaraz. 
Poznań, Piekary 13b —

Pomoc domowa potrzebna 
zaraz. Poznań. Czerwonej 
Armii 37. skleo konfekcji
w bramie. 27534g

stolarnia. 27552g

Pomoc domowa do 3 osób 
dorosłych na stałe po­
trzebna. Poz.nań, Słowac-
kiego 17 m. 16. 27573g

Saniodzielna gospodyni na 
gospodarstwo 1-hektarowe 
z inwentarzem, przy Poz­
naniu potrzebna zaraz. 
Zgłoszenia: Poznań, Dą­
browskiego 24 m. 15.

Rada Wydziału Matematyki, Fizyki i Chemii 
UAM podaje do wiadomości, że w dniu 30 wrze­
śnia br. o godz. 12 w sali XIX w gmachu Colle­
gium Minus odbędzie się obrona pracy kandy­
dackiej magistra Stanisława Knapowskiego. Ty­
tuł pracy: Some applicatlons of Turan’s me- 
thods in the analytical mumber theory. Promo­
tor: prof. dr W. Orlicz. Recenzenci: prof. dr 
P. Turan z Budapesztu, prof. dr. Z. Charzyński 
z Łodzi.

Praca jest do wglądu w Dziekanacie Wydziału 
Matematyki, Fizyki i Chemii UAM.

K5774

Zawiadamia się PT ^Mieszkańców Poznania, że 
z dniem 21 bm. została otwarta

Chemiczna Pralnia I Farbiarnla
„Sfawce** 
przy ul. Zbąszyńskiej 29, 
punkt odbioru garderoby 

Poznań, Czerwonej Armii 53. 
~ 2follg

| OGŁOSZENIA DBOBHE |
Sprzedam okazyjnie tak­
sometr. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Świerczewskiego 
3 dla 2730’g.

Cegłę nową pełną sprze­
dają wagonowo. Oferty z 
podaniem ilości do Biura 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 27440g.

Wapno palone w bryłach, 
kredę, gips polecam w 
każdej ilości. Poznań, Ko­
nopnickiej 4, tel. 649-06.

27146
Wagę uchylną
sprzedam. 
Ogłoszeń

Oferty
130 kg 

Biuro
Swierczewskie-

Sprzedam motocykl DKW 
20u ccm SB w bardzo do­
brym stanie. Poznań. Wy­
spiańskiego 21 m. 7. 27589g

Motocykl ,,Victoria” 350 
ccm na teleskopach, star­
szy typ, w bardzo dobrym 
stanie sprzedam — cena 
10.000 zł Poznań-Jeżyce, ul. 
Miodowa 25 m. 3. 27574g

Kompresor do kół oraz sa­
mochód „Mercedes V170” 
4-drzwiowy na nowym o- 
gumieniu sprzedam. Zgło­
szenia: Jarocin, tei. 298.

27580g

Z dniem 15 września 
br. uruchomiłem 

KAhTOHłARII^ 
przy uh Wronieckiej 
24. Przyjmuję wszelkie 
prace z zakresu karto-
nażu. 27553g
li. Lewandowski, Po­
znań, Wroniecka 24

GEwiclde Zuktudy 
Przemysłu Terenowego 
w Gliwicach, ul. Zwycięstwa nr 47 

tel. 51-06 
zawiadamiają, że uruchomiły

Zakład Usługowy w Gliwicach
przy ul. Bohaterów Ghctta Warszawskiego 

nr 7
który przyjmuje do wyprawy i farbowania 

skóry futerkowe jak:

BARANY,
KOZY,

KRÓLIKI, 
LISY, 

NUTRIE itp.
Zakład jest prowadzony przez znanego 

mistrza futrzarskiego ob. Jana Tlałką.

Usługi wykonujemy szybko, tanio i solidnie
K5691

Przetarg
na wykonanie kapitalnego remontu silnika wy­
sokoprężnego do samochodu sklepu marki 
Horch-Ifa (wymiana pękniętego walu korbowe­
go) ogłasza PZGS w Łobeąie, uL H. Sawickiej 6, 
wojew, szczecińskie. Oferty mogą składać przęd­

Kuplę kafle komplety i 
pojedyncze sztuki. Po­
znań, Kraszewskiego 28 — 
budowa pieców. 26969g

Skuter „Lambretto” ku­
pię. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dia 27501g.

Wannę kąpielową małą 
(ok. 1,40 m) kupię. Poz-

go 3, dla 27474g.

Sprzedam skrzynie różne­
go rozmiaru. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 25892g.

Powóz kryty — kareta w 
bardzo dobrym stanie 
sprzedam. Krakowski — 
ogrodnik. Grodzisk, Ką-

Sprzedam okazyjnie nowy 
akordeon 80-basowy. 7 re- 
gistrowy. Poznań, Wołyń-

„Alfa” poleca i spr^e- 
daje: Wytwórnia Pre­
fabrykatów Budowla­
nych Poznań - Rataje,
Obrzyca. 27632g

ska 38 m. 1. 27589g

kolewska 5. 27102g

nań, lei. 515-83. 27518g

siębiorstwa państwowe, spółdzielcze 
i prywatne do dnia 28. IX. 1957 r.

także
K5754

Potrzebna pomoc domo­
wa w godz. od 8—15, do 2 
dzieci 1 lekkich prac do­
mowych. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 nr 27575g.

Przyjmę do okrętki w 
dom. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 27576g.

Porzebna dochodząca, in­
teligentna, starsza pani do 
rocznego dziecka na pół

Nauka

27588g

Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna. 
Poznań, Aleje Marcin­
kowskiego 2a, parter.

264 97g

dnia (dzielnica Sołacz). 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3
27581g.

dla

Kursy pisania na maszy­
nach i kursy biurowości 
organizuje Stowarzysze­
nie Stenografów i Maszy­
nistek PRL, Poznań, Cheł­
mońskiego 7 — teł. 653-11. 
Zamiejscowi słuchacze ko 
rzystają ze zniżek kolejo­
wych szkolnych. 27081g

P‘
Kazimiera Gojny

wdowa po śp. Karolu
przeżywszy lat 67, zmarła dnia 19 września 1957 r. 
w Nowym Tomyślu.

Wyprowadzenie zwłok nastąpi w sobotę, 21 bm. 
o godz. 12 z kaplicy cmentarnej, na miejsce 
wiecznego spoczynku.

O tym zawiadamiają
BRACIA I RODZINA

27726g

Dnia 18 września 1957 r. zasnął w Bogu po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakra­
mentami św., mój ukochany i nigdy niezapom­
niany mąż, nasz brat, szwagier i wujek, prze­
żywszy lat 75, śp.

Walenty Szczepaniak
Pogrzeb odbędzie się dzisiaj, w sobotę 21 bm. 

o godz. 16,50 z kaplicy cmentarnej na Gorczynie.
W ciężkim smutku pogrążone 

ZONA I RODZINA
Poznań, Lodowa 3 m. 7
Leszno, Czerniejewo, Francja, Kanada, Afryka 

27704g

Dnia 17 września 1957 r. po długich i baj-dzo 
ciężkich cierpieniach zasnął w Bogu, opatrz j 
Sakramentami św., mój najukochańszy mąz, 
cbany brat, szwagier i wujek śp.

Kazimierz Sałacki
przeżywszy lat 62.

Pogrzeb odbędzie 
dżinie 16 z kaplicy

W

się w niedzielę, 22 bm. o go- 
cmentarza we Wrześni.

ciężkim smutku pogrążona
ŻONA I RODZINA

Poznań. Wrzetnia, Krotoszyn, Leszno, Sin 
Boguszów, Herne, Duisburg. Lyon.

Kupię motor spalinowy na 
ropę lub na benzynę 4—5 
KM. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 27520g.

Pianino czarne, markowe 
kupię. Oferty z podaniem 
ceny do Biura Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
27535g.

Westfalkę małą na węgiel 
kupię. Paszkiewicz, Poz­
nań, Grudzieniec 26. 27563g

Samochód do remontu, na 
dobrym ogumieniu kupię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 — dla 
27568g.

Kupię skrzypce połówki. 
Poznań, Engla 26 m. 2.
____ -_____________

Nutrie hodowlane sp.ze- 
dam. M. Zywert. Poznań, 
Libelta 29, tel. 95-58, od 
godz. 15—18. 27322g

Rzemieślnicza Wytwór­
nia Poznań, Strusia 11 po­
leca do dalszej’ odprzeda­
ży bluzki, spódnice, ko­
szule męskie, krawaty, 
muszki, szale, welony i 
nakrycia do chrztu. 27499g

Wózki dziecięce, autka 
drewniane, koszykowe, 
spacerowe, czeskie, na ło- 
łyskach kulkowych, no­
woczesne drewniane, gię­
te, dla bliźniąt oraz lalek 
poleca: n. Świetlik, Po­
znań, Wrocławska 13.

2752 Ig
Tokarnię '!t toczenia. 6.000 
z.ł, sprzedam. Poznań, Bo-
sa 19 m. 3. 27545g

Sprzedaż
Wózki dziecięce i dla la­
lek. głębokie i spacerówki 
nowoczesne modele pole­
ca Szczepańska, Poznań, 
Czerwonej Armii 70. 25863g

Sprzedam dachówkę (fal- 
eówkę). Poznań, tel. 87-81 

__  27156g
Wózki koszykowe, lakie­
rowane, spacerówki (War­
szawa) poleca: Lesiński, 
Poznań, Żydowska 33.

28769“

Sprzedam lub zamienię 
samochód osobowy marki 
„Chrysler” 54 r. na samo­
chód „Wartburg” za do­
płatą. Wiadomość: Poz­
nań, tel. 86-15. _  27548g

Okna skrzynkowe, nowe 
sprzedam. Informacje Poz­
nań, telefon 635-16. 27548g

Spłuczkę żeliwną sprze­
dam. Óferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 27555g

Sprzedam samochód oso­
bowy ,,lfa” w bardzo do-
brym (nowe ogu­
mienie). Nowa Sól, Czer-
wonej Armii 4. 38173,

Nutrie większą ilość z po­
wodu wyjazdu sprzedam. 
Wiadomość: Poznań, tel. 
26-36. 27562g

Ciągnik ..Deutz” 28 KM po 
kapitalnym remoncie, re­
jestrowany, na dobrym 
ogumieniu z częściami 
wymiennymi, niedotarty 
okazyjnie snrzedam. Cze­
sław Nowak, wieś Kraś- 
nicą, stacja kolejowa Kaw 
nice, pow. Konin. 27559g

Dnia 19 września 1957 r. zmarł nagle, namasz­
czony Olejami św., nasz współpracownik i ko- ' 
lega śp.

Ignacy Ktirnikowski
W Zmarfym straciliśmy wzorowego pracow­

nika oraz nieodżałowanego kolegę.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 22 bm. o go­

dzinie 13.30 na cmentarzu w Kwilczu.
ZARZĄD RADA ZAKŁADOWA

WSPÓŁPRACOWNICY
Gminnej Spółdzielni „Samopomoc Chłopska”

w Kwilczu 27753g

Wszystkim Krewnym, Znajomym, Dyrekcji, 
Radzie Miejscowej i Kolegom Oddziału Woje­
wódzkiego Narodowego Banku Polskiego w Po­
znaniu oraz Rejonowym Młynom Gospodarczym
w Poznaniu i Lokatorom za udział w pogrzebie 

męża śp.mojego

oraz za

27699g.

Feliksa Gumneno 
złożone wieńce i kwiaty 

serdeczne podziękowania 
składają

ZONA I CÓRKA Z MĘŻEM

Dnia 19 września 1957 r. zmarł po ciężkich cier­
pieniach namaszczony Olejami św. mój najdroż­
szy mąż, brat, kuzyn i wujek, przeżywszy lat 
69, śp.

lari DomaAskl
emeryt P. K. P., powstaniec wielkopolski

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, dnia 
23 bm. o godz. 11 z kaplicy cmentarnej na Jeży­
cach.

Strapiona
ŻONA Z RODZINĄ

Poznań, Prusa 13 m. 5, Pogorzela, Warszawa
27721g

Maszynę trykotarską 
. Knittax” z przystawką, 
nową sprzedam. Poznań, 
Nowowiejskiego 8 m. 9, od 
gedz. 11—12 i 16—18. 27591g

Sprzedani samochód ,,A- 
dler Junior” z taksome­
trem lub bez. Poznań. Ko-

Pokój z kuchnią 
dzielne odstąpię. 
Biuro Ogłoszeń, 
ezewskiego 3 dla

samo- 
Oferty 
Swier- 
27540g.

śeielna 29.

Lokale

27592g

Pokój z małą kuchnią, 
przynależnościamf (włas­
ne zegary ną prąd, gaz) na 
Jeżycach zamienię na 
większe. Warunki do omó­
wienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 27544g.

Kupię parcelę w Juniko- 
wie lub w Krzyżownikach. 
Oferty z podaniem ceny 
do Biura Ogłoszeń, Swier 
ezewskiego 3 dla 27508g.

Kupię domek jednorodzin 
ny z ogrodem przy tram­
waju posiadam do zamia­
ny mieszkanie 2-pokojo-
we komfortowe. 
Biuro Ogłoszeń 
ezewskiego 3 dla

Kupię spiesznie

Oferty 
Swier- 
27509g.

połowę
willi z ogrodem i wolnym
mieszkaniem

Suknie ślubne nylonowe, 
taftowe, koronkowe (wiel 
ki wybór), welony wypo­
życza — „Elegancja", Po­
znan, Mickiewicza 13.

24135g
farbowanie i 

strzyżenie skór baranich. 
E. Makowiecki, Poznań- 
sołacz, Grudzieniec 66.

___  26598g

Pokoju na gabinet denty­
styczny na dwie godziny 
dziennie w śródmieściu 
spiesznie poszukuję. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
27479g.

Zamienię duży pokój z 
kuchnią samodzielne, na 2 
pokoje z kuchnią, samo­
dzielne. Warunki do omó­
wienia. Poznań, ul. Mot- 
tego 2 m. 15, przy Rynku
Łazarskim. 2755Ig

Poznania. 
Ogłoszeń,

Oferty
okolicy 

Biuro

naprawę obuwia na kau­
czuku i mikrogumie oraz 
przeróbki. Pracownia obu 
wia, Poznań, 27 Grudnia 
5. 26740g

go 3, dla 27516g.
Świerczewskie­

Inteligentny, młody męż­
czyzna posiadający przed­
siębiorstwo poszukuje po­
koju pustego do remontu. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
27481g.

Poszukuję strychu nada­
jącego się na zbudowanie 
mieszkania możliwie we 
willi. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dia 27507g.

Zamienię pokój z kuch­
nią, korytarzem, słonecz­
ne, I ptr., samodzielne 
przy Parku Kasprzaka, na 
2 pokoje z kuchnią, ła­
zienką, samodzielne (Ła­
zarz). Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 27512g.

Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią, samodzielne na więk­
sze. Warunki korzystne 
Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3 dla 
27517g.

Suokójny student medycy­
ny poszukuje cichego po- 
koju. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Świerczewskiego 3 
dla 27519g.

Zamienię 3 pokoje z kuch 
nią, łazienką w śródmie­
ściu Szczecina, na podob­
ne lub mniejsze z ogród­
kiem w Poznańskiem, 
Wiadomość: Maciejewski/ 
Szczecin, 5 Lipca lic m. 3. 
__ ____________ _27554g 
2 studentów poszukuje po­
koju. Warunki obojętne 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
27557g.

Wielki wybór gospodarstw 
podmiejskich — wiejskich, 
na ogrodnictwa, sadow­
nictwa, hodowle różnej 
wielkości, od 2.000 zł za 
morgę oraz kilka domów 
z ogrodami w miastach i 
na wioskach korzystnie 
sprzeda. Adamski, Cho­
dzież. Rataje. 27528g

Wypożyczam porcelanę, 
szkło na zabawy, uroczy­
stości. Poznań, żydowska
33. 26768g

Samotna, na stanowisku
poszukuje pokoju. 
Biuro Ogłoszeń, 
ezewskiego 3 dla

Poszukuję pokoju

Oferty 
Swier- 
27532g.

na ga­
binet lekarski najchętniej
w okolicy Wildy. 
Biuro Ogłoszeń, 
ezewskiego 3 dla

Zamienię nokój z

oferty 
Świer- 
27534g.

kuch-
nia łazienką w Bydgosz­
czy (śródmieście) na po­
dobno w Poznaniu, r>fertv 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 27568g.

Wielebnemu Ducho­
wieństwu. Szanowne­
mu Gronu Nauczyeiel-
skiemu, Krewnym.
Dziatwie Szkolnej oraz 
Wszystkim Znajomym, 
którzy oddali ostatnią 
przysługę wychowaw­
cy i nauczycielowi śp.

Kazimierzowi

Nieruchomości
Kamienice, wille, parcele, 
domki w różnych dzielni­
cach polecam — poszu­
kuję. również spadkowe. 
Nowak, Poznań, Czerwo­
nej Armii 28, tel. 87-95.

22710g 
Parcelę pod wilikę wprost 
od właściciela kupię. 
Oferty. Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 
2717Ig.
Kamienice, wille, gospo­
darstwa przy Poznaniu, 
parcele oraz różne nieru­
chomości sprzedam. Pra- 
cel. Poznań, Szymańskie­
go 8.
30 will, domów — doin- 
ków, 25 gospodarstw spie-
sznie poszukuję, 
ny opis przesiać: 
ntctwo Otręba, 
Kilińskiego 2.

Dokład- 
Pośred- 
Jarocin, 

38171P
20 resztówek, 50 gospo­
darstw blisko kolei i mia­
sta kupna poszukuje: Po­
średnictwo Otręba. Jaro­
cin, Kilińskiego 2. 27397g

Sprzedam w Kościanie 
parcelę oparkanioną. za­
drzewioną (woda). Infor­
macje: Kościan, Szczepa-
nowskiego 8.

Kupię parcelę przy 
nej komunikacji 
skiej. Oferty Biuro
szeń

Lekarskie

Wykonuję budki do spa- 
cerówek. Pokrywam ce­
ratą budki i wózki dzie- 
t ięce. Jan Stępkowski, 
Poznań, Sżewska 2, skład. 
_________________ 26818g 
cnromowanie, niklowanie 
expressowe „Galwaniza- 
cja” Poznań Armii Czer-
wonej 28. 26996g

Śliwińskiemu
•.erdeczne ..Bóg z a-
płać” składa

żona z rodziną.
Sątopy 27>10g

27398g 

dngod 
miej­

-------- ------- Oglo-
Swierczewskiego 3

dja 26835g.
Zamienię gospodarstwo 
rolne 10 ha we Wronkach 
na domek jednorodzinny 
w Poznaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 27495g.

Kupię od właściciela par­
celę do 20.000 zł. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 27513g.

Kupię parcelę na Juniko- 
wie najchętniej przy ul. 
Jawornickiej, Swiebodziń-
skiej (tylko czysty 
szorzędny obiekt). 
Biuro Ogłoszeń, 
ezewskiego 3 dla 
lub tel. 651-98,

pierw- 
Oferty 
Swler-

27515g

Dnia 18 września 1957 r. zmarł długoletni pra­
cownik naszych Zakładów śp.

Franciszek Kędzierski
W Zmarłym tracimy sumiennego pracownika 

l serdecznego kolegę.
Cześć Jego pamięci!
Pogrzeł odbędzie się w poniedziałek, dnia 

23 bm. o godz. 14 z kaplicy cmentarza regional­
nego na Głównej.

RADA ZAKŁADOWA P. O. P. DYREKCJA 
WSPÓŁPRACOWNICY

Wielkopolskich Zakładów Wyrobów Papierowych 
w Poznaniu

27 6948

Lekarz dentysta Jaworom 
wicz przyjmuje od godz. 
10—12. 16—18. Poznań, Mic­
kiewicza 24. Nowoczesna 
protetyka w steejonie. Re­
peracje protez na pocze-
kaniu. 25835g

Igły do podnoszenia oczek 
najwyższej jakości pole­
camy. Naprawy igieł — 
maszynek wykonujemy. 
F-ma „Terrax” Poznań, 
Kochanowskiego 5, teł. 
91-32. 272 80 g

or Radajewski, specjali­
sta chorób płucnych i cbo 
roby wewnętrzne, własny 
gabinet rentgenologiczny, 
wznowi* przyjęcia od 
codz 14—16. Poznań. Ko­
ściuszki 76 m. 7. 86ł08g

Gabinet lekarsko-denty- 
styczny: Stęnka dentysta. 
Dembińska lekarz-denty- 
sta, Poznań, 'Wielka 17, 
czynny codziennie od 
godz. 8—20. Nowoczesna 
technika steelonowa Ce­
ny przystępne dla świata

Słaby płomień gazowy w 
kuchenkach powiększamy 
parokrotnie — zmniejsza­
jąc równocześnie zużycie 
gazu. Warsztat Mechani­
ki ,.Terrax” Poznań, Ko­
chanowskiego 5, teł. 91-82.

27381g
Mgr praw sporządza poda­
nia. wnioski, odwąłania, 
przepisuje na maszynie. 
Poznań, Zeylanda la m. 3,
od godz. 15—19. 27463g

nracy. 264545
Protezy zębowe naprawia­
my na poczekaniu. Labo­
ratorium Dentystyczne. 
Poznań, al. Marcinkow­
skiego 20 26979g
Dr med. J. Sluzar, specja­
lista chorób wewnętrz­
nych i płucnych, przyjmu­
je codziennie w godz. 10— 
12, we wtorki, czwartki, 
soboty 10—12, 14—18. Wła­
sne laboratorium. Poznań, 
27 Grudnia 11, tel. 49—92.

27214g

Kto z większą gotówką 
przystąpi do zaprowadzo­
nego warsztatu, zbyt za­
pewniony. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Swierczewskie- 

27488g.____

Zamienię talon na moto­
cykl „AVO" 250 ccm (wrze 
sień), na talon lub nowy 
motocykl WFM (za dopła­
tą). Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 27525g.

Matrymonialne

Zgnhv
Zgubiono pieczątkę MHD 
153 Poznań-Południe. Zdzi­
sław Osuch, Poznań. Ka-
nalowa 18.

Różne
Radioodbiorniki 
dobrze naprawia 
ja inź Semma. 
Garbary 67a

2749 Ig

Chcesz szybko, dobrze i 
szczęśliwie wyjść za mąz, 
ożenić się. zwróć się z za­
ufaniem do Biura Matry­
monialnego „Ognisko”. 
Poznań 4. Strusia 9. tel. 
651-91. Dyskrecja gwaran­
towana, Na Odpowiedź za­
łączyć znaczki za 1,69 zł.

 26824g

szybko 
I zestra- 
Poznań

22055g

Tłumaczenia techniczne, 
handlowe, legalizowane, 
sądowe Biuro Warszawa.

Panna lat 28 posiadająca 
wyprawę i mieszkanie za­
pozna uczciwego kawale­
ra rzemieślnika z Pozna­
nia. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, 
dla 27486g

Wspólna 63a. 26324g

Naprawa maszyn biuro­
wych to specjalność war­
sztatu: Piotr Pieprzycki. 
Poznań, aleje Marcinkow­
skiego 26. telefon 23-63.

25206e

Wdowa inteligentna, go­
spodarna, dobrej prezen­
cji. pozna w celu matry­
monialnym pana około lat 
60. dobrego charakteru 
posiadającego mieszkanie. 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3, dla 
*175266.

(iłos WIELKOPOLSKI
Redakcja: Poznań, ul. Grunwa dzka 19. Tele 

fony: centrala 611-21 (łączy wszystkie działy) 
dział Informacji: 659-39; informacje dla czytel­
ników 657-18: dział łączności 657-18; sekretarz 
redakcji: 648-85; redaktor naczelny: 657-76; dru­
karnia (nocny) — 629-52.

Biuro Ogłoszeń! Poznań, ul. Świerczewskiego 
nr 3. tel. 624-59 Za dział ogłoszeń ledakcja nie 
odpowiada.

Wielkopolskie Wydawnictwo Prasowe — RSW 
.Prasa’ Poznań, ul. Grunwaldzka 19.
Zamówienia I przedpłaty na prenumeratę 

przyjmują wszystkie urzędy pocztowe i listono­
sze do dnia 15 każdego miesiąca, poprzedzające­
go okres na który dokonywana jest przedpłata

Zdezaktualizowane egzemplarze „Głosu Wiel­
kopolskiego" można nabywać w Centrali Kol­
portażu Prasy i Wydawnictw „Ruch”, War­
szawa, ul. Srebrna nr 12.

Druk: Zakłady Graficzne ’m. M. Kasprzaka 
w Poznaniu. K-p
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0d Bojanowa...
BOJANOWA mamy dwa. 

Wiadomo: stare i nowe. Sta 
re — to eksmisjowane mia­
steczko (niedaleko Kościana 
— rodzone w roku 1583), 
które dało swoim dziedzicom 
nazwisko Bo janowskich; dru 
gie — młode, pod Rawiczem 
— otrzymało nazwę od... Bo­
jana w skich.

A było to w roku 1644- Na 
terenach niemieckich szalała 
wojna SO-letnia. Do Wielko­
polski uciekła znaczna ilość 
Czechów i Niemców — wielu 
tkaczy. Dziedzic Gołaszyna 
zatrzymał uciekinierów u sie 
bie i zaraz zabrał się do za­
łożenia miasta tuż za ivio-' 
ską na skrzyżowaniu dróg 
z Ponieca do Wschowy i z 
Rydzyny do Rawicza. Sztucz 
ka się udała. Miasto wyrosło 
i to wcale niebrzydkie.

BOREK awansował do 
rangi miasta już w XIV w. 
z tym, że w swoim młodzień­
czym wieku miał swego... 
opiekuna — Śrem, do któ­
rego udawał się po poucze­
nie w prawach miejskich. 
Nie była to taka zwykła 
,dziura“ prowincjonalna, 
gdy mógł na ivojnę z Krzy­
żakami w roku 1458 słać aż 
8 pieszych.

Pan na Borku w XVIII 
wieku rozkazał, że każdy no- 
woprzybyły mieszczanin mu­
si zobowiązać się do pobo- 
żyzny, czyli do obchodzenia 
wszystkich świąt katolickich. 
Co to za wspaniała perspek­
tywa dla ówczesnych biime- 
lantów-innowierców'

Borek sławił się do nie­
dawna najlepszymi końskimi 
jarmarkami i slaioi się jesz­
cze wielkimi odpustami (2 
lipca) na tak zteanym 
Zdzieżu.

Inną zupełnie przeszłość 
ma BOROWO (powiat Ko­
ścian), siedzące na wyrębie 
leśnym. W roku 1647 Pogo­
rzelscy toyprawiali tu wesele 
dla siostry wychodzącej za 
Macieja Kierskiego. Zapro­
sili na nie nielubianego Mi­
kołaja Szołdrskiego. Doku­
czali mu, przycinali, zacze­
piali. Szoldrski prosił o spo­
kój i zgodę. Daremnie. Ktoś 
śzoiece zdmuchnął, poleciały 
w ruch zydle i szable. Szoldr 
ski zwiał, guza oberwał jego 
sługa i niektórzy goście, któ­
rzy po ciemku wzajemnie 
się okładali.

Dziś naokoło Borowa ście­
lą się dywany kwiatów, któ­
rych uprawą trudni się tam­
tejsze państwowe gospodar­
stwo rolne.

Dla plantatorów 
truskawek

Zarząd Wojewódzki Związku 
Młodzieży Wiejskiej w Pozna­
niu sprowadził nowy transport 
wysokopiennych sadzonek trus­
kawek. Sadzania te pochodzą z 
Państwowego Instytutu Nau­
kowo-Badawczego w Świetlań 
cu i są wolne od wszelkich cho 
rób.

A oto- odmiany truskawek, 
które można jeszcze nabyć: 
Purpuratka — wczesna (wy- 
sokowydajna); Regina — 
średni ówczesna i Mocharanz 
odmiana należąca do później­
szych.

Cena sadzonki wynosi 0.50 
zł. Sprzedaż odbywa się w Za­
rządzie Woj. ZMW, ul. Ko-
ściuszki 78
PZPR od godz. 8.

Gmach KW

KALISZ — „Szklanka wo­
dy; GNIEZNO — „Mistrz Pa- 
thelin”; SZAMOTUŁY — „Mój 
mąż żaba”; GOSTYŃ — „Przy 
goda podczas deszczu”.

U rzesień Imieniny

21 Mateusza

sobota Hipolita

i ł *
KALISZ — Wolność: „Boha­

terowie są zmęczeni”; Stylowe 
Damski krawiee”; OSTROW — 
Przodownik: „Gorzki ryż”, 
Słońce: „Miliony na wyspie"; 
GNIEZNO — Polonia: „Eska­
pada", Lech: „Lunatyk”; LESZ 
NO — Sportowiec: „Pięcioracz 
ki”.

(Jdcezłówka z ('Poznania

MU

W niedzielę 22 bm.«
We Włoszakowicach

Przypominamy, że 22 bm.

Fot. K. Przychodzki

Najpierw trochę sensacji. W czwartek o godzinie 3.00 (przed i 
świtem) odezwały się syreny. „Wycie” trwało przeszło godzinę. | 
W tym czasie niektórzy szukali na niebie łuny, sądząc, że gdzieś ? 
powstał pożar. Byli i tacy, którzy klęli w żywe kamienie, że 
przeszkadza się im we śnie po pracowitym dniu. Inni spodzie­
wali się... bombardowania, jeśli nie prawdziwego, to „próbnego”, 
z okazji manewrów. Rano w redakcji mieliśmy kilkaset telefo­
nów z zapytaniami, co się stało.

Wszystkiemu był winien defekt w urządzeniach alarmowych, i

Na zdjęciu fragment odnowionego Poznania — domy na tak । 
zwanej Woli. Dziś te domy mi mo niepogody są uśmiechnięte, we­
sołe. Jasnymi kolorami wabią oczy. Cóż — za niewiele lat zsza- i 
rzeją. Deszcze, wilgoć, mgły zrobią swoje.

Na bardzo dobry pomysł wpadli architekci budujący gmach ■ 
przy ulicy Fr.^Ratajczaka 10/12, a mianowicie polecili futryny i 
okienne pomalować na kolorowo. I o dziwo — aż słoneczniej na i 
tej ulicy. Farba olejna na drzewie dłużej potrwa, niż na tynku. “ 

Efekt — znakomity.

Są zatem sposoby na szarość naszych domów.

[Włoszakowice obchodzą set- 
’ ną rocznicę śmierci ojca one 
ry polskiej — Karola Kur­
pińskiego. W tym dniu o 

i godz. 12 odbędzie się akade- 
i mi a, na której prelekcję o 
; Kurpińskim wygłosi dr. J.
Młodziej o wski, po czym nastą 

; pi otwarcie wystawy po.świę 
conej wielkiemu kompozyto­
rowi. O godz. 13 położony zo 
stanie kamień węgielny pod 
budowę pomnika — szkoły 
im. K. Kurpińskiego.

Na godz. 15 30 wyznaczo­
no zakończenie zlotu tury- 
styczno-harcerskiego.

O godz. 16 nastąpi część ar 
tystyczna, na którą złożą się: 
koncert Symfonicznej Orkie­
stry Objazdowej z Poznania, 
opera K. Kurpińskiego „Za­
mek na Czorsztynie” w wy­
konaniu Państwowej Szkoły 
Muzycznej im. K. Kurpiń­
skiego w Poznaniu, popis chó 
rów okręgu leszczyńskiego.

(R)

miejskie w r. 1407. O godz. 
11 uroczysta sesja MRN, o 
godz. 20.30 odsłonięcie ta­
blicy pamiątkowej i wpisywa 
nie się do złotej księgi i wy­
stępy chóru ze Strzałkowa. 
Po przerwie obiadowej o 
godz/ 14 pokazy samolotowe, 
a po ich zakończeniu popisy 
.śpiewacze dalszych zespołów 
z okolicy i rozgrywki sporto­
we.

Na przyszłą niedzielę, tak-, 
że z okazji 550-lecia, zjazd 
motocyklowy i rejonowe po­
kazy strażackie, (p)

W Zagórowie
Również jutro jubileuszowe 

uroczystości w Zagórowie z 
okazji 550-lecia istnienia. 
„Kuźnica” z Poznania już w 
czwartek wystawiła tam 
„Krzyżaków” — akcję z cza­
sów, w których powstało to 
miasteczko.

Program niedzielnych uro­
czystości przewiduje między 
innymi odczytanie w asyście 

. heroldów aktu królewskiego 
I nadającego Zagórowi prawa

W Ostrów ie
Jutro o godz. 15 odbędzie 

się w auli Liceum Męskiego 
w Ostrowie zjazd wycho­
wanków szkoły, byłych człon 
ków Szkolnego Koła Sporto­
wego „Venetia“, które w* 
przyszłym reku będzie obcho 
dziło jubileusz 50-lecia ist­
nienia.

Na tym zjeżdzie powołany 
zostanie komitet organiza­
cyjny jubileuszu 50-lecia.

(mi)

Hozważmy

W wiadomościach z Jarocina 
podajemy dziś, że w tam­

tejszym powiecie zakontrakto­
wali gospodarze zaledwie >1 
proc, planowanej powierzchni 
ziemi pod uprawę lnu. Sądzić 
należy, że rolnicy unikają tej 
rośliny, gdyż wymaga ona pie­
lęgnacji i jakoś nie mają do 
niej zaufania. A może są i in­
ne przyczyny, niemniej wa­
żne, o których warto mówić 
po to, by je usunąć.

Bo len — to bardzo ważna 
roślina. Dziwie się należy, że 
do tego czasu nie została ona 
właściwie potraktowana przez 
nowoczesnych rolników. Pra­
wda, że miała ona znaczenie 
duże dla chłopa wtenczas, kie­
dy u siebie w gospodarstwie
wytwarzał wszystko od

Z LESZNA

ZMOWA ZOŁWI
Rozgoryczenie ludności

Leszna z powodu żółwięgo 
tempa przebudowy jedynego 
kina, jest w pełni uzasadnio­
ne. Roboty przedłużają się i 
nie widać ich końca.

Jak wynika z wypowiedzi 
pracowników’ PBT, przedsię­
biorstwo to nie posiada tu 
wielkiej winy. Do żółwiego

tempa remontu kina przyshi 
żył się między innymi nie 
kto inny, jak sam OZK w Po 
znaniu.

Cofnijmy się wstecz do po­
czątku lutego ub. r., kiedy to 
między OZK a Przedsiębior­
stwem Budownictwa Tereno­
wego została zawarta umowa 
na przeprowadzenie remontu. 
Na ten cel wtenczas wyasy-

gnewanej sumy 735 tys. zł 
„przerobiono” do końca lipca 
br. 520 tys. zł, trzeba jeszcze 
pokryć więźbę dachową na ca 
łym gmachu, podwyższyć 
strop, wykonać wnętrza, tyn­
ki, blichowanie, wykończyć pra 
ce sztiikatorskie ścian, boaze­
rie, posadzki, dokończyć insta­
lacji elektrycznej i sanitarnej,

Gniezno na SFOS
Już przeszło trzy tygodnie 

trwa tradycyjny „Miesiąc Bu­
dowy Warszawy” wrzesień. 
Przy tej okazji można już 
zorientować społeczeństwo, 
jak ta akcja przebiega na te­
renie Gniezna. Dotychczas 
wpłynęło 6.638 zł z różnego 
rodzaju imprez i zbiórek prze­
prowadzonych przez artystów 
teatru. ZS „Kolejarz” wpła­
cił 731 zł. Komitet Blokowy 
nr. 57 — 270 zł i nr 5 — 602 zł, 
Wpłat dokonał sektor pry­
watny, dalei 1.487 zł użyska- 
no ze sprzedaży znaczków 
SFOS przez Przedsiębiorstwo 
„Targowisko”.

Jak z tego wynika, nieli­
czna jest grupa instytucji i -za­
kładów, które realizują tego­
roczny plan zbiórkowy. Po­
za teatrem, PKP, Garbarnią, 
Przedsiębiorstwem „Targowi­
sko” Gieżnieńskimi Zakłada­
mi Gastronomicznymi o innych 
zakładach nic powiedzieć nie 
możemy.

Zle jest również w gnieź­
nieńskim sporcie, który bę­
dzie prawdopodobnie chciał 
skorzystać z SFOS na rozbu­
dowę boiska. Poza „.Koleja­
rzem” żadne inne zrzeszenie 
nie dało znać o sobie, mimo 
że SKKF zalecił zorganizowa­
nie jednej przynajmniej im- 
rezy na rzecz Warszawy.

* (SM)

gnowano przeszło 
gdy tymczasem 
koszt, nie licząc 
wyniesie przeszło 
(Za te pieniądze

700 tys. zł, 
całkowity 

urządzenia, 
1,5 min. zł. 
byłoby chy-

wstawić drzwi i 
dzić kotłownię

okna, urzą- 
centralnego

ba ładne, ba luksusowe, nowe 
kino!)

Przedsiębiorstwo przystępu­
jąc do rozpoczęcia robót nie t 
mogło doprosić się z OZK do-li 
kumentacji kosztorysowej. Do 
starczono jej później, na raty, 
ponadto była zmieniana. Wy­
nikało to z niesprecyzowanych 
i niejasnych, a nawet złych za 
łożeń projektowych.

Dokumentacja sporządzona ’ 
została z -pominięciem wielu in 
nych zagadnień. Dodać nale­
ży, że o kompletną dokumenta > 
cję PBT walczy już dość dłu- i 
go. Dokumentacja na roboty 
elektryczne także posiada wie­
le braków i niedokładności.

Trudności tu także sprawia 
lokator zamieszkały w budyn­
ku kina. Mimo licznych in­
terwencji PBT w Prezydium 
/MRN. nic w tej sprawie nie 
zrobiono.

W bieżącym roku z wyasy-

ogrzewania itd.
Dyrektor PBT — ob. Szczy- 

kała zapewnił nas, że jeśli in 
ne firmy wywiążą się ze swych 
zadań, pierwszy seans odbę­
dzie się na gwiazdkę. Oby!

(R)

KOMBINATOR 
MORDERCĄ?

37-letni mieszkaniec Kłecka — 
Adam Kucharski, ojciec czworga 
dzieci w wieku od 5 miesięcy do 
11 lat, zatrudniony w Poznańskich 
Okr. Zakładach Zbożowych „PZZ" 
— Oddział w Gnieźnie, jako kie­
rownik magazynu stanie wkrótce 
przed Sądem Wojewódzkim.

Prokuratura w Gnieźnie ustaliła 
że Kucharski działając z kilkoma 
kompanami, bezprawnie przyjął do 
PZZ 35 ton grochu. Towaru nic 
„zaprzychodowano”, lecz sprzeda­
no go okolicznym rolnikom po ce­
nach wyższych od ceny zakupu — 
osiągając „zysk” do podziału w 
wysokości 25.000 zł.

Jako kierownik magazynu w 
Kłecku Kucharski przyjmował zbo 
że ponadplanowe od indywidual­
nych rolników, jako zboże od spół 
dzielni produkcyjnych. Z tego ty 
tulu wielu rolników otrzymało wyż 
szą zapłatę. Popełnione w ten sipo 
sób nadużycia wynoszą około 100 
tysięcy złotych.

I jeszcze jedna sprawa. 24 maja 
bież, roku matka trojga dzieci Ja 
nina Waraczyńska (zam. w Gnieź 
nie, przy ul. Dałkowskiej 19 m. 18) 
wyjechała, i odtąd zaginął po niej 
wszelki ślad. Dopiero po trzech ty 
godniach, zupełnie przypadkowo 
robotnicy leśni znaleźli na terenie 
nadleśnictwa Czerniejewo nakry­
te płaszczem zwłoki — jak się póź 
niej okazało — Waraczyńskiej. Po­
dejrzenie padło na Kucharskiego, 
który utrzymywał z denatka bliż-
sze stosunki. (1).

łapci po koszulę. Teraz zaś — 
niech przemysł i państwo się 
o to wszystko martwi! Stano­
wisko niesłuszne, bo w wyniku 
ostatecznym odbija się na... 
samym mieszkańcu wsi.

Warto zwrócić uwagę na 
sprawę surowców włókienni­
czych. Liczba owiec maleJe, 
więc będzie mniej wełny. Nie 
możemy też jej tak dużo spro­
wadzać z zagranicy, bo na to 
jesteśmy za biedni. Ale może­
my wyrabiać materiały i to 
„nie do zdarcia”, mocne, a 
mianowicie Iniano-wełniane 
(jedna nić wełniana, druga 
lniana). Sposób to znany od 
setek lat i wypróbowany przez 
wiele pokoleń. Dodać trzeba, 
że cena takiego materiału nie 
jest wysoka.

Brak nam na rynku także 
materiałów czysto lnianych. 
Szczególnie to daje się we zna­
ki w okresie wiosenno-letnim. 
Na domiar złego nasi twórcy 
mody rozkoszują się we wszel­
kiego rodzaju drogo nas ko­
sztujących popelinach i jedwa­
biach, wstydząc się sięgnąć do 
wyrobów z własnych surow­
ców. Czy nic można wrócić 
do lnianych koszul, lnianych 
letnich ubrań, lnianych kra­
watów (umiała to wykorzystać 
w okresie przedwojennym ar- 
tystyczno-ludowa spółdzielnia 
w Wilnie), czapek, furażerek? 
A może nawet z tą produkcją 
wyjść na rynek zagraniczny? 
Właśnie teraz, gdy kłopot z 
wełną na całym świecie.

Wydaje mi się, że najwięk­
szy czas zabrać się do kampa­
nii Iniarskiej z frontem prze­
biegającym przez gospodar­
stwa rolne, fabryki włókien­
nicze aż do sklepu włókien-
niczego. (P)

SPORT
Krótko

; NA MIĘDZYNARODOWYCH ZA- 
WODAĆH kolarskich — torowych 

;w Lipsku wśród zwycięzców zna- 
jlazł się również reprezentant Pol- 
jski — Zając. Wygrał on swój przed 
-bieg w najlepszym czasie dnia — 
! 12.3 sek.

Przed mistrzostwami Wielkopolski
pmg-pongistów

Za kilka dni wystąpią do 
rozgrywek mistrzowskich w te 
nisie stełowym zawodnicy ligi 
wojewódzkiej i niższych.

Do ligi wojewódzkiej należy 
11 zespołów z Poznania, Ostro 
wa. Ostrzeszowa. Leszna i

Reprezentantem Poznania w 
II lidze jest drużyna Blasku.

Nowy przepis 
bokserski

Radio j
15.06 — informacje, 15.10 — 1 

pieśni kompozytorów polskich, J 
15.30 — koncert z płyt „Muza" \ 
16 — z życia Zw. Radzieckiego, f 
16.30 — Shumanna — I Symfo- r 
nia B-dur op. 38, 17 — aud. dla ? 
dzieci, 17.30 — muzyka lud. In f 
donezji, 17.35 — wolna trybuna 
literacka, 18.10 — koncert ży- J 
ęzeń muzyki poważnej, 19.05 i 
— audycja aktualna, 19.15 a 
— kwadrans piosenek radziec- \ 
kich, 19.30 — koncert Krak. ’ 
Ork. i Chóru PR, 20.15 — melo r 
die tan., 20.30 — przed rozpra- f 
wą sądową — humoreska A. 
Czechowa, 20.58 — sygnał dla 
celów geodez., 21.30 — wieczór J 
rozr.-taneczny, 22 — wesoły i 
kramik, 22.15 — c. d. wieczoru J 
rozrywkowo-tanecznego, 23.10 \ 
— chwila muzyki, 23.13 — syg* ▼ 
nał dla celów geodez.; 23.15 — ł 
III Sonata skrzypcowa c-moll 
op. 45. i

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.04, 
15, 19, 21, 23. /

„Taka" troska 
o szkoły

Wiele się zmieniło w dzie­
dzinie oświaty w powiecie ka 
liskim. Zlikwidowano przede 
wszystkim analfabetyzm, kil 
ka tysięcy mieszkańców zdo­
było wykształcenie w zakre­
sie 7 klas szkoły podstawo­
wej, upowszechniono czytel­
nictwo.

Jeśli chodzi o szkoły — to 
są jeszcze duże braki. Wpraw 
dzie 90 procent dzieci uczy 
się w szkołach 7 klasowych, 
ale za to odczuwa się brak 
współpracy domu ze szkołą. 
Rodzice nie wykazują zain­
teresowania. ' Tu i ówdzie w 
szkołach urządza się zabawy 
taneczne połączone z pijań­
stwem. Na przykład w Mar-

! NA BRUKSELSKIM MITYNGU 
lekkoatletycznym startujący czte­
rej Polacy uzyskali następujące 
wyniki: oszczep wygrar Sidło —- 
76,02; skok o tyczce Janiszewski 
— 4,30. Foik wygrał przedbieg 100 
metrów w czasie 10.5, a z powodu 

| kontuzji do finału nie stanął. Le- 
jwandowski w biegu na 1500 m był 
! drugi w czasie 3.47.3,

Gniezna. W klasie A 
się w dwóch grupach 
drużyn.

Przodownikiem ligi

polak Śliwa odniósł duży 
jsukces na międzynarodowym tur- 
mieju szachowym w Gotha, zdoby­
wając 1,5 pkt. w dogrywkach od­
łożonych partii. Śliwa miał trzy 
partie do ukończenia z bardzo sil­
nymi przeciwnikami. Grając wszyst 
kie trzy partie jednego dnia, Po­
lak pokonał Golza (NRD), zremi- 
sował z Nejkirchem (Bułgaria) i 
przegrał z Wasjukowem (ZSRR). |

walczy 
po 8

woje-
wódzkiej jest zespół Budowla­
nych (Poznań) przed Stalą 
(Ostrów), Piastem (Ostrze­
szów), AZS (Poznań) i Polo­
nią (Leszno). W klasie A, w 
grupie I w tabeli prowadzi' 
Warta II przed LZS (Kroto­
szyn), Piastem II. Blaskiem 
II (Poznań) i Kolejarzem 
(Poznań), w grupie II na cze­
le tabeli znajduje się Polonia 
(Chodzież) przed Budowlany­
mi II (Poznań), Spartą (Ro-

W najbliższych dniach bę­
dzie wprowadzony w Polsce 
przepis dla sędziów ringowych, j 
zobowiązujący ich, zgodnie z ; 
zaleceniami AIBA, do liczenia 
zawodnika niezdolnego do wal- ' 
ki, nawet po zakończeniu się ! 
rundy. Dotychczas — jak wia- । 
domo — gong kończący rundę < 
przerywał automatycznie liczę- ’ 
nie. Nowy przepis, zastosowany ■

stwach
pierw na mistrzo­

Europy w Prądzie, ma i 
ochronę zdrowia zawód ;

chwaczu podczas 
włamano się siłą 
urządzając bufet, a 
bacje przy wódce.

zabawy 
do klasy 
potem li

Remonty szkół przeprowa­
dza się powierzchownie. 1 
tak we wsi Kokanin i Zamę­
ty dzieci na czas nie roz­
poczęły nauki, gdyż sale 
szkolne były jeszcze nie wy­
malowane i nie uporządko-
wane. (t)

goźno) i Wartą 
biecy.

Rozgrywki w 
rozpoczną się w 
niejszym.

— zespół ko-

klasie B i C 
terminie póź-

Międzynarodowe pojedynki
naszych pięściarzy

Coraz większe jest ożywdenie 
wśród pięściarzy. Sezon zapowiada 
;slę interesująco. Wskazują na to 
;staranne przygotowania. Fóza roz- 
igrywkami o mistrzostwo obu lig 
ęzy też niższych klas,- bogato po- 
i winny wypaść nasze pojedynki 
i międzynarodowe. /
j W dniu dzisiejszym w stolicy od- 
; będzie się mecz Poznania z war- 
jszawą. Gospodarze wystawili silny 
'skład, z którym wielkopolskie pię- 
Iści nie będą miały łatwej prze- 
j prawy.

Na Wybrzeżu bokserzy gdań­
skiej Polonii pokonali budape­
szteński Honved 10:8. Drugoiigowa 
j warszawska Skra zaprosiła na je-

den występ Ż Austrii — Wiener 
Box-Club, z którym zmierzy się 
w niedzielę.

W ogóle pięściarze stołeczni
pragną utrzymać bardzo żywy kon 
takt z zagranicą. Mecz Warszawy 
z Hamburgiem ma się odbyć 3 li­
stopada w NRF. Do tej chwili jed­
nak PZB nie wyraził swojej zgody 
na spotkanie. 23 listojfeda pięścia­
rze Warszawy pragną walczyć na 
dwóch frontach; w Stuttgarcie i 
w Burgaz (Bułgaria).

Z wielkopolskich drużyn kaliska 
Prosną wybiera się 7 listopada na 
dwa spotkania do DUsseldorfu.

(x)

Żużlowcy OstrcYii
trenuj

Z chwilą objęcia funkcji 
trenera przez Wacława Pa­
wlaka praca w sekcji bardzo 
się ożywiła. Do sekcji zgłosi­
ło się wielu młodych amato­
rów tej dyscypliny. Oprócz 
szkolenia odbywają się syste 
matycznie treningi II ligo­
wej drużyny.

żużlowcy narzekają jednak 
na brak części zamiennych 
do maszyn wyścigowych. 
Ostrovia, jak wiadomo, na­
leży do Federacji Klubów 
Kolejowych. Czy władze tej 
Federacji nie mogłyby zwięk 
szyć przydziałów części za­
miennych ostrowskim zawód-
nikom? (m. i.)

Sfr. 6


